Iwantumti 


Aresztowanie dwu podejrzanych osobników. ENIEM 


Zduńska, Wola, 18 września, (Od wł. } Wieczorem odbywała się w sali Straży 
kor.) Cicha i spokojna wieś Janiszewice | Pożarnej w Janiszewicach zabawa ta- 
pod Zduńską Wolą była neczna, urządzona staraniem drużyny 

widownią morderstwa, samarytańskiej żeńskiej przysposobienia 
przeciwgazowego. Około północy zja- 
wiło - się na sali kilku podejrzanych 
osobników, nieproszonych na zabawę, 
którzy na tle zatargu o dziewczynę 
wszczęli zwadę i bójkę, 
Wówczas 26-letni Jończyk Henryk usu- 
nął z sali awanturników. Ci zaprzysię- 
gli mu zemstę, Gdy nad ranem Jończyk 
opuszczał zabawę, na podwórzu napa- 
dli nań awanturnicy zadając mu sze- 
reg ciosów bagnetem. Jończyk uciekł 
do sali, lecz i tutaj dopadli go oso 
nicy zadając mu w dalszym ciągu głębo- | 
kie rany, W obronie Jończyka stanął 
zna-dujący się na zabawie właściciel 
majatku Janiszewice Tadeusz Bocheń- 
ski, Rozwźcieczeni mordercy rzucili się 
i na niego zadajac mu nożami i bagnetem 
7 ciężkich ran 
poczem korzystając z ogólnego zamiesza- 
nia i paniki zbiegli. 
Senator San Martino, naznaczony przez Jończyk obficie broczący krwią padł 
rewolucyjną juntę prowizoryczny prezy-|na ziemię i wkrótce 
dent Kuby, zakończył życie. 


Prezydent Kuby. 


Dziecko powiesiło się na !ańcuszku. 
=a fiiezwykły wypadek w Zduńskiej Woli. 


Zduńska Woła, 18 września, (Od wł. 
kor.) Niezwykle tragiczny wypadek wy 
darzył się w domu młodego małżeństwa 
Zagnerów w Zduńskiej Woli przy ul. No- 
wy Rynek 3. Bolesław Zagner, bednarz, 
pracował w warsztacie mieszczącym się 
obok mieszkania, żona jego zaś wyszła 
popołudniw"około 3-ej do ogrodu pozo- 
stawiając w wózku śpiącą jedynaczkę 
2.letnią córeczkę Marysie. Mała 54 


ka, noszonym na szyjce tak nieszczęśli- 
wie, że nie mogąc się odczepić 

udusiła się 
w pozie klęczącej, 

Gdy po upływie pół godziny. rodzice 
weszli do mieszkania, Zagnerowa odez- 
wała się od progu do męża: 

— Patrz jak dziecko ładnie śpi. Sta- 
nąwszy jednak przy kołysce z przeraże- 
a niem stwierdzili śmierć dziecka wskutek 
sia. obudziła się i chciała swoim zwy* | uduszenia, Było to ich pierwsze dziecko, 
czajem zejść na podłogę. Zaczepiła się |to też rozpacz rodziców nie ma gra- 
jednak o wózek łańcuszkiem od medali- | nic, 


—)o—— 


Sztuczne zęby w gardle ofiary. MM 
BIEPCKTPNYTEZ BENE 


Napad bandycki na sklepikarza. 


Szczakowa, 18 września. Wczoraj skrępowane nogi sznurowadłami. 
w nocy popełniono rabunek w sklepie | Takie same sznurowadła znaleziono na 
tamtejszego kupca Leopolda Schinka. | jego biodrach, co świadczy o tem, że 
Właściciel sklepu 75-letni starzec zna- | denat miał również skrępowane ręce, 
leziony został martwy w swojem mie | iednak zdołał się od nich uwolnić. Sek 
szkaniu, przylegającem do sklepu. cja zwłok wykazała, że Schink poms? 
Przybyłe na miejsce organa policyj- | śmierć przez 
ne stwierdziły, że w mieszkaniu "sszyst zadławienie się protezą szczęki. 
kie rzeczy były porozrzucane, co Prawdopodobnie został on uderzony sil 
świadczy o tem, że bandyci, których | nie w twarz przez któregoś z napastni- 
przypuszczalnie było 3:ch, szukali pie- | ków, wskutek czego proteza złamała 
między lub papierów wartościowych. | się na trzy części. 
Schink miał -—— 
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W Londynie odbywa się od kilku dni improwizowany proces o 
Reichstagu, który ma udowodnić niewin ność oskarżonych. Od lewej 
prawej siedzą: 1) Szwed dr. Branting, 2) Amerykanin 


~ strony ku 
Gartield-Hays, 3) Holen- 
derka dr. Bakker-Nort, 4) Anglik N, Pritt 5) Duńczyk Vald-Huyt Vermeylen. 


Rok TX. Nr. 258 


Podwójna zbrodnia na zabawie. 


adili gospodarza | Ciężko ranili ziemianina. 


Dolar prywatnie 5,9 5 


Bak” płaceniu 5.95; 
żądaniu 9.04 w 
Sielski w żądaniu 28,30, w płaceniu 28,10 


Ciężko rannego Bocheńskiego prze: 
wieziono do szpitala miejskiego w Faus. 
skiej Woli, 

Zaalarmowana o wypadku policja uję 
ła po kilku godzinach podejrzanych o 
dokonanie tego bestjalskiego mordu i 
napadu A, Kołodziejczyka palacza z Elek 
trowni i Zawadzkiego. 


Straszne morderstwo na zabawie wy 
warło wśród mieszkańców wsi i całej 
okolicy przygnębia'ące wrażenie, gdyż $. 
p. Jończyk znany był ogólnie jako ci- 
chy, spokojny i taktowny gospodarz, nie 
wchodzący nikomu w drogę. Ciężko ra- 
niony p. Bocheński młody ziemianin zna 
ny w szerokich kołach towarzyskich cie- 
szy się również 
szacunkiem, 
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|Dyktator gospodarczy Stanów Zjednoczonych 


ogólnym zasłużonym | Trzy charakterystyczne zdjęcia energicz nego dyktatora gospodarczego Stanów 


Zjednoczonych, generała Johnsona, który wprowadza w „życie postanowienia pré 
zydenta Roosevelta generał Johnson KE zdecydowany przełamać siłą opór mal- 
ontentów. 


Przełomowy dzień 


dla eksperymentu amerykańskiego, 


Londyn, 18 września. Korespondent | 
ukaa sra „Dailly Telegraph * oma" | 
wia dzisiaj amerykański plan odbudowy 
gospodarczej, twierdząc, iż akcja odbu 
dowy znajduje się obecnie w stadjum 
przełomowem. Dziś kończy się okres 10- 
dniowy, który Johnson uważa za de- 


cydujący dla powodzenia, lub niepowo-| Finan 


dzenia akcji odbudowy. 


Polityka Roosevelta-twierdzi pismo 
posiada charakter czysto-eksperymental 
ny. Publiczność była olśniona jego pla- 
nem, jak fajerwerkiem, Kazano jej wie- 


rzyć, że 
raj nastąpi 

w ciągu 24-ch godzin. Dziś najbliższe o- 
toczenie Roosevelta otwarcie przyznaje, 
że nie ma wyobrażenia dokąd ekspery- 
ment prowadzi ale uważa, że aktywność 
jest lepsza od bezczynności. Jedynie ol- 
brzymi wigor 1 dynamiczna indywidual- 
ność Roosevelta są w stanie uchronić 
nową maszynę od zatrzymania się. 


Ustawa rządowa rozbudowy prze- 
mysłu nie zakończyła się dotąd ani po 


$ szym czasie sowieckiemu 


wodzeniami, ani też 
ale obęcna sytuacja wskazuje raczej 
na niepowodzenie, twierdzi dziennik an 
gielski. 


Londyn, 18 września. „Times“ dono- 
s«z Nowego Jorku, że „Resonstruction 
se Corporation“ udzieli w najbliż. 
towarzy* 
stwu ha wemit w Stanach Zjednoczo 
nych „Amteng”, będącemu oficjalną re 
prezentacją rządu sowieckiego : wiek- 
szego kredytu, wahającego się  pomię: 
dzy 

50 a 75 miljonów dolarów. 


Kredyt przęznaczony jest na zaku- 
py sowieckie w Ameryce bawełny, sta 
W, miedzi, aluminjum i instalacji ma- 
szyn. Warunki mają być korzystne. 
Chodzi © oprocentowanie, lecz co się 
tyczy terminu kredytu, Stany Zjedno- 
czone nie będą w stanie związać się na 
termin 3 do 4 lat, jak tego żądają So- 
wiety. Przeciętnie warunków decydo- 
wane jest obecnie w Moskwie. Z kół 


Rumuńskie wino i polscy studenci. 


Zaleszczyki, 18 września, Niezwykłą 
przygodę mieli dwaj studenci p. Jóźwiak 
i Frydman. Wybrali się oni do nadgrani- 
cznej miejscowości Skit, gdzie* wypili 
nadmierną ilość 


przemycanego wina 
z Rumunji. Podchmiełeni studenci zaczęli 
wspinać się na górę Monastyr. Gdy do- 
sięśli szczytu, polska straż gran, usłysza- 
ła krzyki i ujrzała studentów, którzy zna 
kami wzywali pomocy. W chwilę póź- 
niej zauważono, że podchmieleni studen 
ci staczali się i 

na stronę rumuńską w przepaść, 

Z polskiej strony wysłano natychmiast 
patrol, lecz żołnierze rumuńscy sprzeci- 
wili się temu i nawet dali strza- 
łów ostrzegawczych. Wobec tego straż 
graniczna musiała za é. Dopiero po 
upływie czterech godzin, gdy już słońce 
zaszło straż graniczna rumuńska i pol- 
ska d porozumienia i czterej 


Prywatnie dolar papierowy w żąda- 
y s dolar zloty w 
płaceniu 9.03; fiint. an- 
b 4,75, w płaceniu 
rubel złoty w zadaj: ŻIL w. iu 
EE y a 
daniu 35.10, w płaceniu 39. 
"Bank Polski dziś w gódzinach rannych 
kupował dolary po 5.93. 


Bolesna eskapada. m 
(sanitarjusze z Zaleęszczyk przekroczyli 


granicę. Jak się okazało, obaj studenci 
potłukli się dotkliwie, 


Ponowny straj 


EJ 


75 miljonów dolarów kredytu dla Sowietów, 


niepowodzeniem: | sowieckich w Londynie informują nieo 


ficjalnie, że proponowane jest Ooprocen" 
towanie 3 procentowo za kredyt czę- 
ściowo jednomiesięczny częściowa 
dwuletni, 


a 


Powieściopisarz-mężem stanu 


Znakomity pisarz amerykański Upton 
Sinclair. wystawił swą kandydaturę na 
gubernatora stanu Kalifornja. 


Popierajcie. Czerwony 


Imi 


k flisaków francuskich. 


= EW z 


Na kanałach północnej Francji wybuchi znowu zażegnany niedawno strajk fli- 


saków, Dla walki z demonstrantami wy delegowano oddziały straży 


pożarnej, 


która polewa ich chłodną już o tej porze wodą. 


zapadają. zabijają... rabują... 
Stosunki na kolei wschodnio-chińskiej. 


Moskwa. 18 września, (PAT) Źró- 
sowieckie donoszą z  Charbina, 
i wiecki dyrektor kolei wschodnio” 
„lumskiej Rudyj złożył zarządowi kolei 
aport. uloszący, że w ciagu Śrciu dni 
111 do 16-go b. m. zanotowano 5 wy 
rozebrania toru, 32 wypadki 
ostrzeliwania pociągu, 

dpalenia dworców, 13 napadów na 


` 


adków 


kolejowe budynki służbowe oraz 160 

wvpadków uprowadzenia kolejarzy 
do niewoli 

przez chunchuzów i różne uzbrojone 


Jdziałv. 

Jednocześnie sowiecki zastępca za” 
ządu kolei mandźurskiej skierował na 
ręce prezesa mandżurskiego zarządu 
olejowego pismo, w którem twierdzi, 


—— p 


5-godzinny dzień pracy 


E w lecznicach i 


Łódź, 18 wrześniu. Ze względu na po- 
trzebę zachowania ciągłości pracy w leczni: 


cach i pamktich lekarskich Kasy Chorych | nych Kasy Chorych, gdzie urzędowanie 
że | trwa w dalszym ciągu siedem godzin, 


dyrekcja Kasy wydała zarządzenie, 
( rzędowanie odbywa się 


że w latach 1930 do 1932 miało miejsce 
3 tysiące wypadków  zwałtownego u- 
prowadzenia, podpalenia, spowodowa- 
nią katastrof, uszkodzenia torów. bu- 
dymków it. d. z których 1.161 było dzie 
iem oddziałów, mających ochraniać 
Kolei Oddzjały te dopuściłv się ponad- 
to 
280 zabójstw, 

poranień lub pobicia kolejarzy. Ilość u 
prowadzonych do niewoli w dniu l-ym 
lipca b. r. przekroczyła 1.000 osób. Pis- 
mo zwraca uwagę, że zarząd kolejowy 
asvgnuje olbrzymie kwoty na cele bez 
pieczeństwa i domaga się od rządu 
mandżurskiego wydania zarządzeń, któ 
reby ukróciły anarchię na kolef wschod 
nio-chińskicj. 


punktach Kasy Chorych. 


przez osiem godzin. 


Okólnik ten nie dotyczy biur central 


Zmiażdżona stopa dziewczyny. M 


E Dwa wypadki 


Łódź, 18 września. W dniu wczoraj: 
szym, w godzinach popołudniowych na 


odcinku szosy Rzgów-Modlica, wyda- 
rzył się tragiczny w skutkach wypa- 
dek W kierunku Łodzi jechał wozem, 
« towarzystwie 13-letniej córki Jani- 


vy, A8-letni Andrzej Pocieś zamieszka- 
ły we wsi Niwy-Stłoszowskie, powiatu 
niotrkowskiego. 

Pocieś jechał młodym, płochliwym 
koniem, który złąkiszy się samochodu 


zaczął ponosić. 


W pewnej chwili wóz się wywrócił. 
Pocieś z córką wypadli na szosę, przy” 
czem dziewczynka wpadła na tor tram 

ałowy. tuż pod koła nadjeżdżającego 
" rów momencię tramwaju linji Łódź- 
luszyn. Motorniczy puści w ruch ha” 
mulce, Zanim jednak pociąg zatrzyma- 


na linjach podmiejskich. 


no, kola jego zmiażdżyły dziewczynce 
prawą stopę. 

Ofiarę tragicznego wvpadku prze" 
wieziono do szpitala Anny-Marji w Ło- 
dzi, Pociesia, który wyszedł z wypad- 
ku z lekkiemi tyfko obrażeniami ciała, 
pozostawiono ną miejscu. 


kJ = 
Na linji tramwajowej Łódź - Aleksan 
drów. pod wsią Szatonia, rzuciła się 
pod tramwaj jakaś kobieta, Odrzucona 
stapmiem wagonu desperatką padła na 
szosę, odnosząc na szczęście lekkie tyl 
ko potluczenie. Nieznajoma podała się 
zą Rabinowiczową. oma obła- 
wy choroby umysłowej, co potwierdza 
fakt, iż miała na piersiach moc papier- 
ków pociętych równo i złożonych w 
formie banknotów. 
Rabinowiczowa przesłano pod ob- 
serwącję psvchiatryczną, 


Złodzieje na punkcie lekarskim. Ml 


Łódź, 18 września, Ubiegłej nocy 
władze bezpieczeństwa zaalarmowane 
zostały wiadomością o zuchwałem wła 
maniu do zakładów spółki akcyjnej 
przemysłu bawełnianego Freidenberga 
przy ulicy Kilińskiego 210. Złoczyńcy 
gostali się do fabryki przez wyłom w 
murze í zaczęli pakować sziuki towa- 
rów, Widocznie jednak zostali spłosze- 
pi, bowiem zbiegli, zabierając ze sobą 
iedymie towary na sumę około 


1.000 złotych. 


Włamywacze pozostawili na miejscu 
przyrządy, któremi wyłamali mur. 
Drugi wypadek włamania miał miej 
sce w lokalu punktu lekarskiego Kasy 
Chorych przy ulicy  Staro-Sikawskiej 
9 Złoczyńcy dostali się po wyłamaniu 
drzwi | skradli różne medykamentv i 


DOKTOR 


Speci. chor. wenerycznych, skór- 
wych, włosów (porady seksualne) 


Andrzeja 2. tel. 132 - 28. 


Przyjmuje od 9 do 11 rano i od 6 do 8 więcz: 
w niedziele | święta od 10 do 12 wpol 


L. BERMAN" 


powrócił 
pij" sta s Shosi» Bt ewoc 
CEGIELNIANA 15, tel. 149-07 


P ode. 8 — 11 j046 = 0 
poya ra aee etg i Zwi gta od gods. 9 — 1. 
Dla ordy its ci? ceny leczalc, 


DR. MED. e 


NIEWIAZSKI 


al Andrzeja 5. Tel. 159-40 
powrócił, 


Cheroby skórne, weneryczne, 
| moczopłtiowe, 


ed 8 doll I od 5 do 9 
Pr siedzisie i świąta od 9—1 ze 


KOMUNIKACJA 


Włamanie do fabryki, 
instrumenty lekarskie oraz 300 zło- 
tych w gotówce. 


Na ślad sprawców obu włamań nara 
zie nie natrafiono. 
Poszukiwania trwają. 


Dr. med. 


H. KLAĄCZKOWA 


połoźżnietwo | choroby kobiece 


Piotrkowska 99, 
tel, 213- 66, 
Przyjm, sodz. od 10—12 ) do 5—8 po pok 
Ceny lecznicowe. 


Doktér 


SOŁOWIEJCZYK 


Specjalista chorób weneryuznych 
t skórnych 


powrócił 
Piotrkowska 99, tel. 144-92 


Przyjmuje od 8—8% rano 4 —6 i od 8—9w. 


DOKTÓR 


REICHER 


seta chorób. skisepii 

wenerycznych | moczopłclowyc 
owrócił 

P owa 28, ti. 201-95. 

Prayimuie od 8 — ii rano 445 — 8 wiesz. 
w międziele i święta od 9 — I 


eo eee e ee u aa a M EE w Z 
ROGALSKA Anns, zam, ul. Widna 10, (N. 


Chojny) e cy My Jegieymację Nr, 3889-33 
wyd, w Funduszu Bezro 


Płomyk i Płom 
oraz wszelkie inne 
pisma można 


i czaso 
prenumerować za 
Pokrodajątwam og dzienników 


PROMIEN” 


fódź, Piotrkowska Nr. 81 
tel. 119-98. 


AUTOBUSOWA 


Łódź-Piotrków. 


Aotobusy na powyższej lini saa de Piotrkowa > katdei pelse) godrizie od 7-ej rano 


de 2i-ej w wiees z ul, 


ólezańskiej 232 


przy bowze Południowym. 


Cras przyjazdu godzina 130 sesa sł. 3 40 


| 
| 


„E CRO. 


= > 
Łdarzenia i wypadki 
abiegie; doby. 

(—) Prasa paryska donosi, że w fabryce Sche 
ring—Kaibaum w Beriinie, pozostającej pod kierowni- 
ctwem znanego hitlerowca Grzegorza Strassera Sorga 
nizowancgo specjalny oddział fubrykacji garów tru- 
jącycn niepospolitej alty. 

(—) Agencja Havasa donosi z Waszyngtonu, $e 
żadne e państw europejskich dotychczas nie zwróci 
to się do rządu Stanów Zjednoczonych © odroczenie 
terminu płatności długów, W dniu 15 b. m. minął 
ostatni termin żądania odroczenia płatności długu, 
Rząd Sianów Zjednoczonych sadzi, że millosenia 
państw zainteresowanych nie należy interpretować, 
jako chęć zspłacenia przez nie długów, lecz że sprs- 
wn ta zostanie obecnie załatwiona podobnie, jak w 
roku ubięgiym, t zn. ża państwa europejskie wpłacą 


(—) Lotnicy francuscy Codos 1 Rossi wylądowali 
na lotnisku w Moskwie, W godzinach wieczornych 
wylądowa! również lotnik francuskt Verneull. Bawią 
cy już od onegdaj w Moskwie francuski minister 
totnictwa Pierre Cot swiodzi! wczoraj moskiewskie fa 
bryki samolotów órnz wojskową akademię 
W południe odbyty mię na lotnisku moskiewskiem 
wzioty gości francuskich na samolotach sowieckich, 


i rozmównicach telefonicznych, czynnych przez całą 
doby otwarte będę również w dnie niedzielne | świ; 
ta dla przyjmownnia rejestrowanych przesyłek poczto 
wych jek | sprzedaży pnacaków, 

Ministerstwo zięciło listonoszom pocztowym, 3e- 
trudnionym tylko w miejscowościach  mmniojnzych 
sprzedaż unuczków 1 kart pocztowych, prayċcsem kor 
tyngónt wynosić będzie 25 xt dla każdego listono- 
sza. lnowacja ta nie dotywy Łodzi i więkowych 
miast, dla niestwarzanie konkurencji detalicznym 
sprzeddwcom znaczków. 

í=) Uroczystości swięznne s obchodóm 350-lecia 
zwycięstwa pod Wiedniem miały w stolicy przebieg 
podniosty, 

W kościele OO, Kapucynów w obecności p., pre- 
zydenta, rządu, korpusu dyplomatycznego | wojska 
odprawiono zostało naboseñstwó, poczom p. prezy 
dent złożył w kaplicy na sarkofagu, w którym wię 
mieści serce Sobieskiego, wieniec s liści laurowych 
Po nabożeństwie uformował się pochód, poprzedzony 
prze kampanjo honorową ! wspaniale prezntującą się 

grupę klstoryczną, który skierował me pod pomnik 
ygd wę 

Na czele grupy historyeznej posuwali wię fanfa 
rzyści, dalej asła piechota, musskietorzy, piechota 
wękiaryka, wreszcie na koniach kasat alọ orszak kr 
lewski s królem Janem Sobieskim na czele, a m 
nim królewica Jąkób, wielki hetman Jabłonowski 
i Lubomirski. Jazda poprzedzana przes (anfarzystów 
konnych, dragoni I towarzypze s pod lekkich maków, 
Pochód sumykał hufiec skrzydlatej husarjt. 

Po te) uroczystości odbyte się defilada, w któraj 
wzięty udział Herne delegacje szkól, organizacyj | sto 
warryBzeń. 


(—) Ministerstwo poszt i telegrafów w porozumie Prz 
niu z PKO wprowadza w bieżącym miesiącu wat- | 


ne udogodnienie dla ndwokatów i stron w sprawach 
cywilnych. Urzędy pócztówe I PKO przyjmować bę 
dą ma spócjelnych blankietach opłaty dla sądu w 


cywiinych, `- 

GC W zali kine Domu Ludowego odbyt elę wiel 
ki wiec Inwalidów wojennych, poświęcony omówieniu 
wpraw, związanych s pozbawieniem inwalidów wojen 
nych, wdów I nierot po poległych żolnierzach — kon 
ceay). 

Przedstawiciel wydriału wykonawczego zw., inwe 
Hdów wojennych. p. Szułczyński, sobrazował webre- 
nym systematyczne odbieranie praw inwalidzkich, « 
ostatnio zagrożone zostały koncesje wódczane, Jak 
również znacznie straciła na swej wartości koncesja 
tytoniowa s zacji uńdzietarga ich bes ograniczeń. 

Akcję obronną rozpoczcji fnwalidzi na eatym tere 
nie Polski, do skeji tej przyłącznią się inne bratnie 
organizacje bytych wojskowych. 

Udzielenie pomocy papowiedział p. Kubalsk imie- 
niem gwiąsku podoficerów | mee. Stoniowski mieniem 
Federacji Z ©, O. 

Po dyskusji uchwniono obmzerną resolucję, 

Nierależnie od rezolucji swięzek inwalidów wo- 
jennych opracował memoriał, który łącznie » powyż- 
szą rozolucją przedłożony zostanie przez specjalna 
deiegacie p. tninistrowi skarbu. posłom BUWR. p. 
wojewodzie, p. staroście grodzkiemu i p. prezesowi 
izby skarbowej w Łodzł. 

(—) W dniu wczorajszym w mali Grand - Kina 
staraniem Rady Grodzkiej BBWR w Łodzi odbyło 
sio obywnielskie zgromadzenie w sprawie dalsze! 
akcji na rzecz Pożyczki Narodowej. 


| 


ZAP OE TTE TAD AT ZRK 


DOKTÓR 
H. LUBICZ 
powrócił 
Morsy skórne, weneryczne 
i moczepłelowe 
Ceglelnizna 7, — telefon 141-32 
Travians sd zodz *—16 12—2 6-9 wiecz 
W niedziele ' iwine nd © da If rann 


Dr. Med. 


x S. Holenderska 


Lipowa "20, tel. 173-66 
Przyjmuje od 12.0j — 1-8) I od 7-0] — 
Ceny lecznieowe. l 


Dr. |. NADEL 
rd — ginekolog 


powrócił 
przyjmuje od 3 — 5 i od 7 — 8 wiecz. 
przeprowadził się na 
ul. Andrzeja 4, telef, 228-92. 


Dr. med. 
DR. HELLER 


powrócił 
speej. chorób skórnych, wone- 
rycznych i macosjacłowych 
Traugutt 8, telef. 179-89. 
Przyjmuje od 8 — 11 r. | od 4 — 8 wiecz 
W niedziele i święta 14 — 2 pp 


. NADEL m” 


Nr 


Nożownik poranił dwie kt u 


Ruda Pabjanicka, 18 września. Wczo 
raj późnym wieczorem ulica /agioby w 
Rudzie Pabjanickicj była terenem krwa- 
wego napadu, którego przyczyn nie zdo- 
łano narazie ustalić, Wymienioną uli- 
cą szedł niejaki Stanisław  Relinko, 
mieszkaniec Chojen, w towarzystwie 
swej znajomej — Janiny Rudnickiej. W 
pewnym momencie idących zatrzy- 
mał jakiś osobnik i dobywszy noża, 

oboje ciężko poranit, 

Jęki ofiar zagadkowego napadu zaa- 
larmowały mieszkańców pobliskich do 

mów. Uciekniącego napastnika  zdo- 
tano zatrzymać. 

Reliszko i Rudnicka, po udzieleniu im 
pierwszej nomocy lekarskiej, przewie- 


„|zieni zostali do szpitala, 


Zatrzymanym napastnikiem okazał się 


zagadkowy napa... 


Władysław Zagajewski, zamieszkały w 
Chojnach przy ulicy Odyńca 35. Zagajew 
skiego, który odmawia wszelkich zez 
nań, osadzono w więzieniu. 

Dochodzenie policyjne zmierza w kie 
runku ustalenia przyczyn zagadkoweć. 
napadu. 

ORG CZA m RAA Z TA ZA i a’ A 


Powrót pułków łódzkich. 


Łódź, 18 września, W sobotę wieczó! 
i w niedzielę rano powróciły z mane- 
wrów pułki łódzkie. 

Publiczność tłumnie zebrana na cho 
dnikach z entuzjazmem witała dziarskc 
maszerujące oddziały, 


Do Łodzi powróciły wszystkie pułki. 


Cnotliwa... koryntianka. 


Kronika Pogotowia Raluntowego. 


Łódź, 18 września. Dzień wczorajszy 
upłynął w kronice miejskiego pogotowia 
ratunkowego pod znakiem bójek. Jedna 
z nich w godzinach wieczornych toczyła 
się w podwórzu domu przy ulicy Piwnej 
45 (Bałuty). Bójka ta przybrała poważ- 
nę rozmiary, ponieważ walczono na noże 
Zajście zlikwidowała jednak policia, po 
ciągając winnych do odpowiedzialności. 
W wyniku odnieśli poważniejsze okalecze 
nia: 40-letnia Jé efa Pintera, i 42-letni 
Stefan Domage' $. zamieszkali w tym 
że domu, oraz >5-letnia Regina Palik. 
zam. przy ulicy Szopena 22. Pomocy 
udzielił im lekarz pogotowia ratunkowe” 


go. 
* . * 


W bójce przy ulicy Gęsiei 11 odnie 
éli obrażenia 38-letni Antoni Janicki. za 
mieszkały przy ulicy Zawiszy 15 oraz 


43-letni Marcin Podsiadłowicz (Gęsia 


7). Poszkodowanym udzieliło pomocy 


gotowie. 


" kd 


Pikantny posmak miała bójka przy 
ulicy Wileńskiej 33, Zamieszkuje tam 
znany sąsiadom ze swego temperamenty 
39-letni Augustyn Wilhelm, Sprowadził 
on do siebie 19-letnia Stefanję Rosiak. 
dziewczynę lekkiego prowadzenia sie, bez 
domna. Libacia  tmała do rana 
i wtedy to Augustyn postawił dziewczy 
e pewną propozycję, Odrzuciła ią 8 
wówczas podchmielony mężczyzna począł 
Rosiakównę bić. Ta nie pozostała mu 
dłużną i nadwvreżyła kilka zebów oraz 
nosryzła mu dłoń. Sama odnoszac rów" 
nież poważne obreżenia. Zawezwano po 
“aie, która zlikwidowała zaiście j Augu 
stynowi sporzadziła protokół, Rosiaków 
nie i Augustvnowi udzielił pomocy le- 
karz pogotowia. 


Program uroczystości na Jasnej Górze 
ku czci królowe Jadwigi. 


Trzy pociągi z pątnikami 
Z racji urocz moj og ku czci Królowej Jadwigi 
zawiązał się kajog komitet a Ojcem Piusem 
pzdzierkim, Generalem O0, Paulinôw na Ja- 
mej Górce do którego zostali zaproszeni przedsta 
wicielo Akcji Katolickiej s całej Polski. Z m. Ło. 
dzi została powołana delegacja dorosjejoe,. która 
w dniu 24 ki ca urgen 
ze Jego Em. 
laki, — da w sprawio beaty Królo- 
wej Jadwigi na Jasnej Górze, Delegucje stanowią: 
Ks Kan, SŁ Nowicki, Dyrektor D. L A K.. Ks. | 
. L. Stypułkowski, sekr.. gen, Katol Zw. 
Mlod, pan Wizyt Z. Podgórski, Prezes D. I, A | 
K.. pan Moc, Szwajdler, prezes kat. kola prawn. 
przy A. K., pani P. Roszkowsko, przewodnicząca 
Kat. Zw. Polek, 
Na powyższe uroczystości 
zji łódzkiej trzy specjalne 
z Łodzi. Łasku i Moszczenicy. 


Pętnicy łódzcy ze wszystkich parafji w dn. 23 
"M (sobota) zbierają się o godzinie 2 m. 30 
w porafji éw. Krzyża, skąd Po krótkicm nabożeń. 
stwie 1 kazaniu pod przewo nietwem licznego du. 

standaram 


chowicństwa s ti sry wyruszają na 


wyruszają z dieco- 
pociągi z pątnikami 


Dr. med. 


JÓZEF SZEPS 


Choroby wewnętrzne 


Piłsudskiego36 
tel. 224-13, 
przyjmuje od 3 — 4i od 7 — 7 wiecz 


Dr. med, 
L NITECKI 
PARANA 


NAWROT 32, tel. 213-18, 
Prayjmuje od 8—9 rano i od 6—8 wiecz 
w niedzielę I święta od 9 do 12 w poł. 


Dr. med, 


MARKOWICZOWA 


Choroby skórne : weneryczne. 
Zawadzka 14 
telefon 166-35. 


Przyjmuje od © do 16 reno ! od 3 do 8 wieczór 
A 


*HHALTRECHT 


skórne, gore 
i moczopiełowe. 


Piotrkowska 10. Telet. 245-21. 
Prynu etg, Sol man 4o e t-aj w poł. 
1 od 6 do 
W sianie 4 Giga o8 108o 1 w pol 
Dia besrobotnych ceny leczale. 


RESZTKI na ubrania, palta, suknie dam- 

skie í mundarki szkolno na 

dostać w firmie J. lg pri 
ska 152, tel. 1 


w można 
Piotrkow- 


BIŁUTERJĘ, SREBRO «wit 
Złoto iombardowa kupu KA 


najwyższe ceny. Zakład Ja 
J. Fijatko, Piotrkowska 7. 


wobec całego Episko. 
Hlond Prymmowi | 


wyjeżdżają a diecezii łódskicj do Częstochowy, 


dworzec Łodź Fabr, Pociąg zo stacji wyruszy © 
godz $ m, 50. Tego samego dnia wieczorem  pąte 
nicy wozmą udział w uroczystych nabożeństwach 
odprawianych na szezycie klasztoru Jasnogórskie: 
ko, gdzie zóstmiio wystawiony Najświętszy Sakra- 
ment, oras wygłoszone karanie, Po ukończonem 
nabożeństwię, wyjdzie procesja x mnicami; 
która przejdzia pommika Ka ordeckiego, 
wróci do Bazyliki. gdzie sig rozpocznio nocna » 
doracja Najświęuzcgo Sakramentu. Od goda, 12 w 
nocy będę wychodzić bex przerwy moze éw, w 
Bazylice. O godz. 6.ej tzma prymarja w kaplic 
Matki Boskiej i na szczycie z odśpiewaniem go 
dzinek i kasaniem. Łodzianie o godzine 9.ej rano 
zbierają się przy pomniku Ka, Kordeckiego, skąd 
pros s orkiestrę udają się na w do 
ościoła św. Barbary, O godz. 10 m. 30 pontyfi+ 
kulng sumo na szczycie celchrować będzie J. Fm. 
Ks, Kardynał Hlond, kazanie wygłosi — J] E. Ks 
Riskup Lisowski z Tarnowa, 

Na zakończenie uroczystego nabożeństwa poruz 
pierwszy, w dziejach klasztoru  Jamogórskiogo 
wsoyscy Biskupi Polscy udzielą błogosławieństwa 
zebranym i całej Polsce, poczem będzie odipiewa 
na jednn stołka „Boże coś Polskę”, © godz. 3 pp 
łódzka pielgrzymka odbędzie drogę krzyżową, pt 
której nastąpi zwiedzanie skarbcu. 

W. godzinach sir ie pqtnicy powracać 
hoda z Częstochowy do Łodzi. 

Bilety kolejowe x Łodzi do Częstochowy i spo 
wrotom w cenie zł, 7 gr. 50 nabywać można do dn 
21 września w sekrotarjacio Akcji ` Katolickiej. 
przy ul. Ks. Skorupki la, tel. 220—14 oraz we 
wszystkich parafinch łódzkich 1 podmiejskich. 


Dr. Med. 


M.KLACZKO 


Chor uszu, nosa, gardła i krtan 


Piotrkowska 99, telef. 213-66. 
Przyjmuje 12 — 2i od - 8 po poł. 


Ceny lecznicowe. 


Gabinet chirurgiczny 
Dr. med 


M. KANTORA 


został przeniesiony na 


ul. ZIELONĄ 5 tel, 112-22. 
Przyjmuje od 1 — 3 i 6 — 8 wiecz. 
CENY LECZNICOWE. 


CHORYCH 
na paraliż 


atretyzm, reumatyzm, ischias 
it d skatecznie lecze zapomocą b kalnyc” 
stosownych masaży i elektr 
Posiadam liczae podziękowania eE 


Dyl. Masażysta, A. Koźmińsk: 


Krucza 6, tel. 225-67, 


Nowoczesne, komfortowe 


5 pokojowe mieszkanie 


w spokojnym domu 
do wynajęcia. 


Wiademość u gespodarza Senatarska 10. 


Komunikacja Autobusowa 


ŁODZ-BRZEZINY 


Autobusy do Brzezin odchodza z postoju wie 

nezo przy ul. Brzezińskiej Nr 144, Odjazd © 

gü e poczawszy od godz R-el rano do 21-* 
iecz. Dojazd tramwajami Nr, 1 1 6. 


Ud « 
odbywa 
śliwskie 
Warsza! 
go, 
Kurkow 
uczestni 
posiada, 
Lej kla: 

| ków, 
dzieży ( 
i łuczni 
lie ze 1 


i 
i 
. by ci 


wo 


s 


m zawc 


Jako 
powiadz 
muzyka 
(łodziar 
ki iJ 
stawiun; 
bliższyc 
nucgo z i 


Podł 
g0 prze: 
przypad 
licząc j! 
Najzęśc 
na któr: 
ów na 
mieszka 
550.2, 
VI kom 
— 357.9 
241.5, 
IX kom 


| kom, 


3 


kom. 

kom, 

32.7. X 
XVII k 
sie w ki 
wyźszeg 
ią komi 
niej zi 


XVII i 


Po d 
progran 
ną pieśń 
Janinę 1 


Zàrz 
tów-pra 
możnń 
lowarzy: 
wypadk 
powiedz 
dowych 
dzie siu 
każdej i 
tokim e 
bliższyc 
za rox 

skarżo 
zed m 
zace w? 
Ww użyci 


MARC 
Po 


mem c 
ipostrze 
| aku prz 
ie os 

| dzięki 
| brał się 
ĝo dnia 
Czył, że 
Jez zm 
Ws 
łonów, 
kiej kia 
Po kilk 
izył zw 
pomyśla 
boduszk 
Na 
1ikt nic 
prawde 
hajbliż: 

| nocy. 
| Pr 
loży} d 
| tonie, i 
ałówek 


boświec 
nionego 
W T kl 
Paryża 
łlono ; 
Został 
łkwiła 


Yy w 
żajęw 
zez 


w kie 
węć. 


mocy 


przy 
tam, 
nentu 
radził 
osiak. 


» bez 


wczy 
ia 8 
oczał 
a mu 
oraz 
rów” 
10 po 
Augu 
aków 
y le- 


| 


e| i d 28 Stolicy. 


bycie Warszawy w kilku 
wierszach, 


Od dnia 30 b. m. do 3 października r, b, 
odbywać się będą zawody strzeleckie, my- 
śliwskie i łucznicze o mistrzostwo m. st, 
Warszawy, na strzelnicach Zw, Strzeleckie 
fo, wojskowe, na Bielanach i Bractwa 
Kurkowego na Szczęśliwicich, W zawoduch 
uczestniczyć mogą zawodnicy stowarzyszeni, 
posiadający odznakę strzelecką conajmniej 
Lej klasy, nie dotyc zy to je dnak zawodni: 
ków, stających do konkurencji dlù mło- 
dzieży do lat 16, orńz strzelań myśliwskich 
i łuczniczych. Program przewiduje strzela 
nie ze wszystkich rodzajów broni tak jak 
la zawodach narodowych. 

+ * 

Jako następną premjerę teatr „8.30* za 
powiada polską operetkę „Yucht miłości”, 
muzyka Fanny Gordon i Władysława Eigera 
(łodzianina), libretto: Leopold Brodziń- 
iki i Juljan Krzewiński. Operetka ta wy 
Mawiuna jest już w Londynie, aw nóaj- 
bliższych dniach wejdzie na repertuar jed- 
lego z teńtrów paryskich, 
y 

Podług zestawienia świeżo opiucowancć- 
$o przez wydział zdrowia magistratu, na ha 
przypada w Warszuwie 94,7 mieszkńńców, 
licząc 1.181 188 osób na 12,468 hektarów. 


sk 


+ 


Najgęściej zaludnione są: VIII komisarjat, 
ha którego terenie przypacu 749.8 mieszkań 
ów na ha, następnie VII kom, 59146 
mieszkańców, IV kom 555,5, II kom.- 
550.2, II kom. — 465,8, V kom. 4123, 
VI kom. 103,3, X kom — 360.1 I kom, 
— 3579, XLII kom. 293.5, XII kom, 
241.5, XI kom, 235,6, XIV kom, — 146, 
IX kom, 98,2, XV kom. — 90.4, XXV 
| kom, 83,3, XIX kom. — 55, XXII 
kom. 52.1, XXII kom. — 51.8, XXIV 
kom, 10, XVI kom, 354, XX kom — 
32.7, XXVI kam. 28,8, XVIH — 2346, 
| XVII kom, 10,4, XXI kom. — 7.5, wresz 
| cie w komisarjacie wodnym — 0.8. Z po- 


lickiej. | 


pr we 


jas 
alnyc" 


pia. 


sk‘ 


wkarżonego kierowcy będzie demonztrowuł 


wyższego wynika, że nhjęęściej zaludnione 
4 komisarjuty VIII, VII, IM į IV, najluź 


niej zaś zamieszkałe są komisarjaty XXI, 
XVII i XVII, 
4 
Po długiem niewidzeniu w następnym 
programie „Cygźnerji* stolicu ujrzy świet 


ną pieśniarkę Hankę Ordonównę, a także 
Janinę Brochwiczównę. 
p 


we * 


Zarząd Związku zawodowego automobili 
tów przygotowił stół plastyczny, ra którym 
možná reśtytuować wszystkie okoliczności 
lowarzyszące poszczególnym nieszczęśliwym 
wypadkom, w których pociągani są do od 
powiedzialności kierowcy dorożek samocho- 
lowych Dający się rozłożyć stół ten bę- 
dzie słnżył dla członków związku podczas 
każdej rozpiuwy sądowej, co ałatwi w wy 
tokim stopniu procedurę sądową. W naj- 
bliższych dniach odbędzie się już pierw- 
sza rozprawń, podczas której obrońca 


rzed sądem na stole okoliczności towarzy- 
izące wypadkowi. Analopiczny stół jest już 


W użyciu w innych miastach. 


ECZKI. 


_S$zpetne tapety 


-2CHRON 


TOO GŁOŚNY POLICIER, EWEEAWEWI 


Ponieważ ludziom codziennie 
szybko się przykrzy, wynajdują sobie | 
od czasu do czasu nową zabawę. O- 
statnio np. prawo obywatelstwa zną- 
lazło w Łodzi nowe powitanie. 

— Mo;sza! — krzyczy 
spotkany na ulicy. 
rjata, 

— ??!! Co za Mojsza? 

— No, moje uszanowanie! W skrócie: 
mojsza! 

Gdy ktoś komuś powie brzydkie 
słowo, w łodzi odpowiada się: „ćmam”, 
Oznacza to cię mam w poważaniu, Kto 
nie wierzy, to trudno, Niech sobie do- 
powie inacze;, 

Ten system skrótów bolszewickich 
bardzo mi się zresztą spodobał i no- 
stanowiłem ułożyć nowy słownik, dzięki 
któremu nie bedziemy tracili tyłe czasu 
na mówienie, Oto kilka wzorów: 

Dzieńdobry — debe. Dowidzenia — 
dznia 

Co słychać? — cnsły? 

Pożycz pan pięć złotych -— Warjat. 

Kasa Chorych — cmentarz. 

Jak się pan miewa? — jaśpwa? 

Bardzo mi przyjemnie — Bamprzy. 

Oddaj forsę! — Odfor!! 


znajomek 
Patrzę jak na wa- 


życie ! wzajemna 


adoracja doskonałe może 
wydać skutki i nie wątpię, że już jutro 
zasypany zostanę nowemi skrótami do 
wszelkich okoliczności życiowych do 
chrzcin, ślubów i pogrzebów „do mowy 
potocznej, do flirtów i t. p. 


| REMONT. 

Roman Wyrzykowski postanowił o- 
dremontować mieszkanie. Jest to po- 
mysł szaleńczy i los mści się srogo za 
takie niesamowite praktyki, Ja wiem co 
to jest remont i gorąco współczurę Wy- 
rzykowskiego. Rozumiem go zupełnie. 
Wczuwam się w jego uczucia, jakie miał, 
w momencie bicia tapeciarza, Ja chcia- 
łem zrobić to samo. Jeśli nie zrobiłem. 
to tylko dzięki wrodzonej łagodności, 
której własna żona niestety niedocenia. 

Wyrzykowski polecił m. in, malarzo- 
wi Janowi Kluczkowskiemu wyłapeto- 

| wać pokoje, Kluczkowski tapetował. 
Nie wiem jak on tapetował. Ja nie wi- 
działem, ale wyobrażam sobie jak, gdy 
usłyszałem co zrobił Wyrzykowski, gdy 
16 sierpnia po powrocie z dwudniowego 
pobytu w Warszawie obejrzał swoje 
wytansetowane mieszkanie. 
Wyrzykowski nie miał zamiaru ude- 


Może się napijemy wódki? — Mona-|rzyć Kluczkowskiego. On tylko powie- 


wu? 


O boska, kocham cię! — Obkocię! 


I tak dalej, Możnaby na ten temat ro- | nież coś na temat 


zwodzić się przez kilka 


dział co myśli o szewcach którzy 


się 
biorą do tapetowania. Powiedział 


rów- 
starych idiotów, któ 


godzin. nieste- | rzy marnwą dobre tapety. Wspomniał 


ty jednak brak czasu nie pozwala mi na również o bałwanach, którzy nodszvwa- 


dopełnienia tego miłego obowiązku. 
Ale czytelnik jest przecież inteligentny! 
i odrazu się zorjentował o co chodzi 


i na czem rzecz polega, Teraz możecie 
więc państwo sami już sobie kombi- 
nować nowe skróty, tylko jedna prośba: 
co do powyższych skrółów prawa au- 
torskie są zastrzeżone. Z nowemi skró- 
tami mogą się czytelnicy ze mną podzie- 
lié, zawsze bowiem chętnie poświęcam 
swój czas ludziom, którzy  poświecają 
swó, czas mnie- czytając krateczki. Taka 


| ią się pod miano tapeciarzy. Napomknął | 

także o ręce, która go dziwnie Świerzbi. 
| Kluczkowski na 
chciał przekonać 


swoje nieszczęście 
Wyrzykowskieśo że 


| jednak wytapetował dobrze, a Wyrzy-, kazać się może bardzo licznem dalszem | papieskiego. 


| kowski ma jakieś chimery, Wówczas 
Wyrzykowski nie wytrzymał i uderzył. 
Raz jeszcze i jeszcze raz uderzył. Ra- 
zem dwa razy. Razem zapłaci 100 zło- 
tych grzywny lub odsiedzi dwa tygodnie. 
Tak orzekł Sąd Grodzki. 

Jerzy Krzecki. 


Roznegliżowany człowiek HH 


NA 

Ze Lwowa donoszą: 

Około godz. 3-ej nad ranem przecho- 
dnie zdążający ul, Sykstuską obok 
gmachu głównej poczty zauważyli na 
parapecie okna wysokiego parteru /akie- 
goś człowieka w bieliźnie, z której ście 
kata krew, a zachowującego się w spo- 
sób świadczący o tem że człowiek ten 
nie znajduje się 

w pełni władz umysłowych. 
W pierwszej chwili nawet przypuszcza- 
no, że człowiek ten jest lunatykiem. 
Zawezwany przez przechodniów poste- 
runkowy z ul, Słowackiego próbował o- 
wego osobnika ściągnąć z okna na zie- 
mię, ale wskutek zbyt wielkie: odległo- 
ści nie udało mu się, a wszelkie wez- 
wania skierowane do niego, by sam 
zszedł, nie odnosiły wcale skutku, Wo- 


PARAPECIE OKNA. 


bec tego wezwano straż pożarną i stra 
żacy przy pomocy drabiny wydostali 
się na parapet okna i człowieka tego 
zdjęli, a ponieważ był on poraniony na 
całem ciele wezwano Pogotowie ratun- 
kowe. Lekarz dyżurny po udzieleniu ran 
nemu pierwszej pomocy odwiózł go do 
szpitala powszechnego. 

Przeprowadzone natychmiast docho- 
dzenia policyjne wykazały, że osobni- 
kiem tym jest 45-letni Teodor Iwańczuk, 
elektromechanik pocztowy zam. przy 
ul. Potockiego 77, który przed godz. 
3-cią w bieliźnie wyszedł z domu i prze- 
szedł przez ul. Potockiego, L. Sapiehy i 
Syktuską w dół poczem wdrapał się na 
okno gmachu pocztowego, w którem wy- 
bił szybę i w czasie tej czynności 

zranił się, 
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MARCEL DUPONT. 


Popielate ubranie. 


Maksym Pontet z całem zadowole- 
biem człowieka, przekonanego o swojej 
ipostrzegawczości, zainstalował się w ką- 
tku przedziału pierwszej klasy, Był sam! 
Nie oszukało ga szczęśliwe przeczucie, 
dzięki któremu przy końcu sezonu wy- 
brał się do Piarritz, w piątek, i trzynaste 
to dnia miesiąca. W tych warunkach lj- 
îzył, że podróż nocną odbędzie szybko i 
jez zmęczenia, 

Wsiadł do jednego z końcowych wa 
żonów, o przedziałach pierwsżej i dru- 
kiej klasy. Pierwsze świeciły pustkami. 
Po kilku minutach oczekiwania pociąg, ru 
tizył zwolna, a Maksym z przyjemnością 
bomyślał o chwili, gdy wyciągnie się na 
poduszkach i zaśnie. 

Na przystanku ełworca Austerlitz. 
nikt nie wsiadł, Doskonałe! Było mało 
brawdopodobne, że ktoś przybędzie na 
najbliższych małych stacjach, wśród 

| nocy, 

Przed położeniem się Maksym roz 
lożył dziennik wieczorny, nabyty na pe” 
|ronie, i odrazu rzucił mu się w oczy na- 
| złówek wydrukowany wielkiemi „literami: 

„Nowa zbrodnia w pociągu” 
„Morderstwo w ekspersie Paryż — 
ie 

OR aja na tropie zbrodniarza”. 

„— Oto — pomyślał Maksym — co 
| zwie się lekturą okolicznościowa”. 

I wziął się do czytania dwóch szpalt, 
boźwięconych opisowi morderstwa. popeł 
nionego z rana: Na poduszkach przedzia 
u I klasy, w pociągu przychodzacym do 
Paryża 6 godz. 5 min, 23 z rana, znale” 
Ziono zwłoki przemysłowca paryskiego. 
Został zabity kula rewolweru. która u- 
tkwiła w sercu. 


| 


Nieład' ubrania i brak | 


portfelu świadczyły o zabójstwie w ce- 
lach rabunkowych. Podejrzenie skierowa” 
ło się na osobnika lat około czterdziestu, 
korpulentnego, o twarzy  wygolonej, w 
popielatym kapeluszu i takimże garnitu 
rze. Był jedynym pasażerem wagonu, zaj 
mowanego przez ofiarę zbrodni i był jesz 
cze widziany przez kontrolera kilka mmut 
przed piątą, w sąsiednim przedziale. Poli 
cja poszukiwała go, a zwłaszcza strzegła 
dworców. Maksym mruknał: 

— Co za czasy!... Dobrze, że je- 
stem poinformowany!... Jak dła mnie, 
może zbrodniarz zbiec! 

I ulokował się wygodnie. w zamiarze 
spania, 

Sen jednak odbiegł go. Mimowoli wy 
rwać nie mógł z myśli tego  ohydnego 
morderstwa, a pod przymkniętemi jego po 
wiekami przesuwały się obrazy wszyst- 
kich okoliczności, towarzyszących 
ni. 

Wkońcu mimo wszystko zaczał drze- 
mać, gdy znienacka zupełnie wyraźnie 
doznał uczucia, że przestał być sam. 
Zrazu bronił się przeciwko temu wrażeniu 
składając je na karb nadmiernei wrażliwo 
ści lecz wobec natarczywości jego ostroż 
nie uniósł powieki, w sama porę, by do- 
strzec uciekający cień, który dotad za” 
pewne znajdował się w framudze drzwi. 
Przeszedł go przykry dreszcz. i otwo- 
rzył oczy całkowicie. W części korytarza 
widocznej z jego_mięisca, nie było niko- 
"9. | 

Maksym nie był ani tchórzem. ani 
śmiałkiem. Był poprostu uczciwym czło- 
wiekiem, dla którego życie układało się 
wygodnie, nieszkodliwym egoistą, a prze 
dewszystkiem dbałym o usuwanie ze swej 
drogi wszelkich komplikacyj i przykro- 
ści, Taki cel mógł mieć szpiegujący go o” 
ybnik? 

Natychmiast rzyszły mu na 


wszystkie szczegóły zbrodni w pociągu. | pytał: — Dym nie przeszkadza panu? 


Jako wielki amator rubryki wypadków 


stwierdził, że podobne przestępstwa odby |sym ruchem ręki zaznaczył, iż nie prze- 


wały się zawsze według ustalonej meto* 
dy: pojawiało się jakieś mdywiduum. któ 
re z miną sztucznej obojetności robiło 
rzegłąd przedziałów i wkońcu |okowa* 
ło się tam, gdzie było najmniej pasaże- 
rów, zajmowało miejsce naprzeciwko śpią 
cej osoby i w dogodnym momencie zabi- 
jało ia znienacka. 

Nawet już podróżować nie można 
w spokoju!... Maksym, cały w potach, 
wyszedł na korytarz. Był pusty. Poczat- 
kowo miał zamiar stwierdzić, w jakim 
przedziale, ukrył sie intruz, ale wkrótce 
zaniechał tego. Tylko ostrożnie! Żadnej 
zbytecznej brawury! 

— Otworzę drzwi do przedziałów 
drugiej klasy — szepnął do siebie — je 
żeli ta bestja ma jakie złe zamiary, po” 
skromi ją za to. 

Daremnie atoli starał się wykonać 
swój zamiar: drzwi zamknięte były na 
klucz. Co za nieszczeście! Dotknięty tem 
w przykry sposób, Maksym powrócił do 
swego kącika. Chęć do smu opuściła go 
zupelnie i jakkolwiek wyrzucał sobie nie- 
rozumne obawy, postanowił mimo to mieć 
się na baczności. Pociąg pędził z ogrom 
ną szybkością. 

Wtem doznał bicia serca. Nieznajo- 
my pasażer pojawił się w korytarzu. I — 

o zgrozo!— był niezwykle korpulentny, 
miał twarz wygolona, i ubrany był w po 
pielały garnitur i takiż kapelusz. 

w= To cal" — pomyślał Maksym, 
i zdjety trwogą, śtwah się do skoku. 

Człowiek w popielatym garniturze za 
trzymał sie przy wejściu, przyjrzał się 
Maksymowi z niepokojąca uwagą, a po” 
tem bez ceremonfi zajał miejsce naprzeciw 
ko niego. Wyjał cygaro z ust i niedbałym 


~ 


| 


| 


Bandyci w mieszkaniu handlarza. 


Z Rzeszowa donoszą o zuchwałym 
napadzie rabunkowym, dokonanym w 
Grębowie. Oto około godz, 12 do miesz- 
kania handlarza ziemiopłodami 70-letnie- 
go Samuela Birnhacka, wtargnęło dwu 
zamaskowanych bandytów, Jeden 2 
nich, oświetliwszy mieszkanie latarką, 
uderzył przebudzonego ze snu starca 
jakiemś tępem narzędziem w głowę, 

zadając mu ciężką ranę, 
Starzec padł ogłuszony na łóżko, a wów- 
czas bandyci zaczęli szukać pieniędzy. 

Starzec po pewnej chwili odzyskał 
przytomność i zawołał do bandytów: 
„Czego chcecie ?*, Wówczas jeden z nich 
przyłożył rewolwer do piersi Birnhac- 
ka, a ten broniąc się rękami chwycił za 
broń, a czując, iż palec wchodzi do o- 
tworu lufy rewolwerowej, rozpaczliwym 
głosem prosił bandytów 

o darowanie mu życia, 
oświadczając równocześnie gotowość na- 
tychmiastowego wydania posiadanej go- 
tówki. 

Bandyci odstąpili od zamiaru zamor- 
dowania starca a wówczas Birnhack 
wyciągnał spod łóżka woreczek 


100-letni staruszek SEM 


Skarb pod siennikiem, SEM 


w którym znajdowało się 360 zł. w 
bilonie, Gdy bandytom było tego za 
mało, w dalszym ciągu grozili mu śmier 
cią, Starzec wydobył wówczas spod sien 
nika portfel skórzany, w którym znaj- 
dowało się 10 banknotów po 50 zł. 4 
banknoty po 20 zł. 1 banknot 20-dolaro 
wy. a nadto 32 zł w bilonie Cała tę 
gotówkę Birnhack wręczył opryszkom 
Ogółem bandyci zabrali 
872 złotych i 20 dolarów, 
międzyczasie żona Birnhacka za: 
uważywszy z druśieśo pokoju, Że na 
męża dokonuje ktoś napadu wyszła 
po cichu tylnemi drzwiami i nobiesła na 
odlesłv o kilkadziesiąt kroków posteru: 
nek P, P 
Po alarmie wróciła 
ujęła za klamkę w tej 
wydawał 
mi 
Bandyci, spostrzegli iż nadchodzi 
pomoc, chwyciwszy pieniadze jednym 
susem wyskoczyli przez okno i w ciem- 
ności dwiema różnemi drogami uciekli 
wpobliske lasy. — Policia ma dokładny 
rysopis złoczyńców napadu. 


dó domu. lekko 
chwili, gdy maż 
bandytom portfel z pienfedz- 
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Z Grudziądza donoszą: 

P. Mateusz Kańkowski, urodzony 13. 
IX, 1833 r. w Grucie pod Grudziądzem | 
obchodził stuletnią rocznicę swych uro- | 
dzin. Staruszek, który cieszy się sto- | 
sunkowo dobrem zdrowiem zamieszkuje | 
u swej zamężnej córki w Grudziądzu, 

Pan K., mając kilku synów i córki wy | 


RADTIO-KĄCIK. 
RASZYN, wtorek. 

100 Sygnał czasu. 7.05 Gimnastyka. 
ty. 7.30 Driennik poranny. 7.35 Płyty. 7,52 Chwil. 
ka gospodarstwa domowego. 7.55 Program na| 
dzień bieżący. 11.57 Sygnał czasu, 12.05 Płyty. | 
12,25 Przegląd prasy. 12.33 Kom. metcorol. 12,53 | 
Płyty. 12,55 Dziennik południowy. 14.55 Płyty.| 
15.05 Wiadomości bieżące. 15,10 Kom, Państw, 
Inayt. Eksport. 15.15 Utwory na mandolinie. 15.25 
Kom. gospodarczy, 15.35 Płyty. 15.45 Chwiłka lot 
nicza i przeciwgczowa. 1550 Płyty. 15,55 Kom. 
Puństw, Urzędu Wych. Fiz. i Peństw. Zw, Sport. | 
16.00 Koncert popularny. 17,00 Skrzynka poczte. | 
wa. 17.15 Koncert solistów. 18,15 Odczyt p. Ł 
„Rzemiosło jako czynnik równowagi społecznej í 
gospodarczej” — wygłosi p. E. Idzikowski. 18,35 
Kecituł śriewaczy J. Papińskiej. 1905 Płyty. 19.27 
Rozmaitości. 19,35 Program na dzień następny. 
1940 Na widnokręgu. 20.00 Koncert w wykonania 
Ork. P. R. W przerwie 20.50—21.00 Dziennik wio 
czorny., W przerwie 21,00—21.10 „Bieżące wiado- 
mości roln“ — wygłosi p. J. Płatek. 22.00 Muzy. 
ka taneczna, 2225 Wiadomości sportowe, 22,35 
Wiadomości meteor. dla komunik. lotn. i kom. 
policyjny. 22,40—23,00 Muzyka taneczna. 
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Badany Iwańczuk odmówił wszelkich wy 
jaśnień, Zachodzi podejrzenie, że Iwań- 
czuk postradał zmysły względnie, że sy- 
muluje chorobę umysłową w bliżej nie- 
określonym jeszcze celu Dalsze docho- 
dzenia w toku. 


220 Pły. 


szkadza mu to wcale. Z.apanowała śmiej 
telna cisza w przedziale. Obaj mężczyzni 
badali się wzajem. — „Jeżeli okaże naj 
lżejszą chęć do snu, — pomyślał Mak- 
sym — on strzeli. Czeka tylko na to, bym 
sie zdrzemnął. więc czuwajmy za 


Napoły tylko żywy ze strachu, Mak 
wszelką cenę!” — Udając obojętność, 
taksował swego przeciwnika. Jednego nie 
mal z nim wieku i tuszy, zdradzał twar' 
de mięśnie i tors atlety. Maksym zaś, 
nonszałancki i leniwy. dbały tylko o wy 
vode życia, przeciwstawić mu mógł tylko 
biust i ramiona, wyściełane tłuszczem.—- 
„Jeżeli wypadnie walczyć — rozważał 
będzie po mnie!” 

"Trwoga rosła z każdą chwila. W 
przerażeniu swem zrazu nawet nie pomy 
ślał o hamulcach bezpieczeństwa. Myśl 
ta przyszła mu znienacka, lecz gdy ob- 
rzucił przedział spojrzeniem, przekonał 
się ku swojej jeszcze większej rozpaczy, 
że rączka sygnału alarmowego znajdowa 
ła się właśnie nad głową człowieka w po 
pielatem ubraniu. Ten zaś widocznie zro 
zumiał myśl Maksyma, bo sarkastyczny 
uśmiech ukazał się na jego 

Maksym czuł, jak krew odbiega mu 
z twarzy. — „Jest pewien siebie — roz- 
ważał, — co za zimna krew, jakie syste- 
matyczne obliczenia!” — Zlany potem. 
z trudnością hamował nerwowe drżenie 
kolan i rąk. Błagał w duchu o jakąś cu- 
downą interwencję kontrolera lub nagłe 
zatrzymanie pociągu. 

— „Z. pewnościa bandyta tego tyl- 
ko Ćw byśmy zbliżyli się do Aubrais. 
Tam. ady pociag zwolni biegu. wyskoczy 
pó dokonaniu zbrodni”. — 


spojrzeć na zegarek, 
wzroku z przeciwnika, 


Aby móc 


nie  spuszczając 
uniósł go do wy 


myśl lruchem unosząc palec do kapelusza, za- lsokości oczu. ale niepokój iego był tak! 


| potomstwem. Ma on 43 wnuków w wie. 


ku od 12 do 48 lat 32 prawnuków i 4 
praprawauków, z których najstarszy li- 
czy 7 lat. 

Na intencję sędziwego jubilata odby- 
ła się w kościele farnym uroczysta msza 
św. Po nabożeństwie ks, prał, Partyka 
|udzielił staruszkowi błogosławieństwa 


ZOP KARTE OUE ZW CZAREK WI SUD EE 
TEATR POPULARNY 
„TOWARZYSZ PANCERNY 


Komcedja w 3 aktich Michała il ałowskiego 
Teatr Popularny przy ulicy Ogrodowej 
pragnie, jak widać, od początku sezonu 


iść po linji repertuaru populuricgo, prze: 
zniczonego dla najszesszych wurstw, Zapa 
wiedź operetki wzbudza już nadzieję, žo 
lekka, miła muzyka i niewinna  wesółość 
dadzą widzowi rozrywkę, tak potrzebną w 
obecnych smutnych czasich, 

Teatr Popułwrny wystawił „Toworzysza 


Pancernego** bardzo starannie. dzięki czemu 
sztuka potrafiła widza rozbiwić i zostawiła 
miłe wspomnienia zabuwnej opowieści dzin 
dania. 

Spośród wykontwców wymienić należy 
p. Preissa, który wykazał dużo ekspresji i 
zrozumienia dla roli oraz p. Jmglorza 
kapitalnego roli. Słabiej na 
tomiast reprezentowału się płeć odmienna 
za wyjątkiem p, Mrowińskiej — przekony: 
wującej ponętnej wdowy i Anny Szczęsnej 
w dość zresztą niewdzięcznej roli Barczy: 
muńskiej. 

Reżyserja p. Opalińskiego starinna 

4 S, 


w swej 


straszliwy, że nawet nie dostrzegł wska: 
zówek, Obliczył, że pociąg biegł już od 
półtorej godziny. Moment decydujący 
zbliżał się. 

Minuty mijały, nieskończenie długie 
pełne niepokoju. Maksym czuł zawrót 
qłowy pod wpływem uporczywego wz: 
ku zbrodniarza. 

Znienacka zrozumiał, że jest straci 
my. Nieznajomy odrzucił cygaro i ręk; 
sięgnął do kieszeni pod kamizelka, pi 
broń. Ach! wszystko, tylko nie to! Mak 
sym wydał ryk i rzucił się naprzód. Nie 
rzyjaciel porwał się z miejsca, chwyci! 
się za bary, zawrzała walka zaciekła 
Krótka walka, niestety! 

Ręka, jakby z żelaza, wykręciła re 
kę Maksyma, jedno uderzenie powakk 
go na poduszki. Kolanem  przyciskają 
mu pierś, zbrodniarz silnemi rękoma przy 
trzymywał mu ramiona. Charczał: 

-— A więc mam cię nareszcie! Nie 
opieraj się, bo nic nie wskóraszt Przy- 
znaj się lepiej, to ty jesteś zabójcą z po 
ciągu z Dieppe... Śledzę cię już od chw*- 
li wejścia na dwórzec Orsay... Jestem 
Chatevaine. z policji kryminalnej... Da- 
lej! Wyciągnij łapy. niech ci nałoże kaj 
danki!.. 

Maksym, osłupiały, otworzył oczy i 
nagle parsknął głośnym śmiechem, rad z 
tego, że Żyje. Zrozumiał pomyłlke i ba 
wił się nią: i on także był pokaźnej tu 
szy, miał twarz wygolona, popielate w- 
branie i kapelusz. Nie czuł żału do funk 
cjonarjusza policji, lecz śmiał się do toz 
puku z dobrego kawału. Tamten ze zéh 
mieniem spojrzał na niego. 

+ Myli się pan, p. Chatevaine — 
rzekł Mako wśród śmiechu. — Jester 
Maksym Pontet, rentjer do me pana 
A teraz pozwól mi usiąść, prosze.. 


Tłum, D. M. 
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DZIEDZICTWO HARUN-EL-RA$SZYDA, 


Miasto „ty 


Bagdud, we wrześniu. 

Zrazu widzi się z Bagdadu tylko morze 

palm, a potem ukazuje się „Rzeka“, Tu- 

bylcy bowiem nie mają innej nazwy dla 

Tygrysu — tej olbrzymiej wolno płynącej 

rzeki, koloru błotu okolonej domami - tej- 
ze barwy. 


Mielismy sporo czńsu przyjrzeć się pano- 
rami „Iysiąca i jednej nocy“, sto 
utworzone 

wjazdo- 


miasta 


jąc u końca długiego mostu, 


go z łodzi, podczas formalności 
wych. 

Przyznać trzebu pomimo całej potęgi 
wyobraźni i magicznej nazwy miasta, że 
Bagdad, o którym powiedział nawet Renan, 
że „świat wiecznie o nim nrurzyć będzie*, 
rozczarowuje 

Gdzie podział się jogo 
Gdzie kopuły z zielonej emalji, pałace tak 


las minaretów? 


piękne, że w ciągu siedmiu dni oślepiały | 
blaskiem swym przejezdne kurawany? 
Pomimo wszystko nowoczesny most nti 
Tygrysie, falnjący, jak łódź nů wodzie, pod 
nóńszym uutocarem, zwrócił naszą uwagę a 
„Tigris Hotel“ ujawnił num 
niespodziewany komfort, 
Pokoje nasze wychodziły nà taras nad rze 
ką, 


będą za gorące (mamy tu 50 st, C w cieniu) 


a dowi«<dziceliśmy się, * že jeżeli noce 
można przespać się na dachu, 

Narazie zeszliśmy do podziemi, niezwy- 
kle luksusowych z fryzami z barwnego màr 
muru kolumnami o bizantyjskich kapit 
lach 
wàlo się nam, że jemy Śniadanie 


w krypcie bazyliki, 


podtrzymującemi małe kopuły. Zdu- 


0: 
nasze złudzenia kelner chulde ski - 


ko 


skiej, Wszystkie domy w Bagdńódzi« mają 


nie, proszę państwa, — rozwiał 
to tyl 
„serdab* dawniejszej ambasady rosyj 
„serdab'y*, by móc w nich prze 


upalnych dni, 


podobne 
bywać padertis Wieczorny 
obiad podany będzie na tarasie. 


Bagdad drzemie do godziny piątej po- 


poludniu, lecz wówczds ruch prze budzone 
go ponownie miasta jest niezwykle malowni 
czy: ulicy Nowej jest (ormalni< 
natłoczona samochodami, autobusami, a 
zwłószcza pojazdami, zaprzężonemi w przy 
strojone konie, noszące ozdoby z błękitnych 
puciorków i piór strusich. Z niewiadomych 
że fez zanika jako 


jezdniu 


przyczyn, czy dlatego. 
przybranie 4 głowy, spotykamy go jako 
ozdobę lafitrń powozowych. Ławeczki po- 
jizdów kryte są białą cerutą, przypomina 
jaco stoły operhńcyjne lub szezlongi szpital- 
ne, zaś pod budą powozu oglądamy prz: 
ważnie 
wypchaną głowę gazeli — 

rzekomo talizmón niezawodny dlu młodych 
par małżeńskich, 

Z chwilą, gdy wyjeżdza się z Nowej Uli 


„FrHo” 


==" IAS M, 


r 


siąca i jednej nocy”, 
W $TOLICY ZMARŁEGO KRÓLA IRAKU. 


niewielkich, 
biurkach, 


i spotkać można najróżnorodniejsze okazy 
ludzkcści, jeszcze w resztkaich dawnych 
tradycyjnych strojów ludowych: a więc Asy 
ryjczyków, Chałdejczyków, Kurdów, Kirgi 
zów, "ersów w „kulach“, Afgańczyków w 
sołpal ach, ludność z nad zżtoki Perskiej 
t poławiuczy pereł, których odróżniamy we 
haftowanych nakryć głowy, podob- 
Wreszcie widzimy 


tu przy niemu] dziecięcych 
pisarze publiczni, ry 


townicy i sprzedawcy talizmanów, 


zasiadają 
Pod drzewem morwowem widzieliśmy 
szeryfów. w zielonych turbamach, palących 
zroszone nurgile (fajki) a dookoła na pla 
cu wszystkich wędrownych handlarzy daw 
nych czasów, udręczone ciężarami osły, za 
kwefione kobiety i dziatwę o wielkich, ciem 
nych, jak noc, oczach. Słowem: gdyby 
nie policjant w białym kasku i  rękawicz- 
kach, regulujący ruch uliczny swoją lasecz- 
ką i wydający się anńchronizmem w- tem 
otoczeniu, zdawaćby się mogło, że przenie- 
w krainę tysiąca 
i jednej nocy, oraz do państwa cnego kali 
fa Haruma - al - Raszyda, 


dł..g 
nych do form do ciasta, 
również powiewające na wietrze welony bi 
blijne szczepów «:«rzowniczych. - Ciekawe 
jest także miejscowe, bagdadzkie nakrycie 
głowy, mogące służyć wzorem dla wykwint- 
nych modystek: rodzaj eleganckiego i dy 
skretn<go turbanu, przeważnie czarnego ko 
loru z białym, owijającego się dookoła 
główki, wzgl. denka z jedwabiu w najde- 
likatniejszych odcieniach kolorowych, Trud 
no odgadnąć, z jakiego źródła wywodzi się 


śliśnry się o wieki wstecz, 


Najpiękniejszy jest Bagdad o adnie | 


słońcu, gdy różowieją jego czerwone do 
my, minarety złocą się na tle pomarańczo 
wego nieba, i kołysze się las palm ruchem 
magicznym, rżucając urok na milsto snów, 


mitsto legend i baśni, 


„ukwiecenie* 
Czy od Zo 
al -. Ra 


„kwiatem pań“ i 


to oryginalne, można 
głowy mieszkańców Bagdadu 


beide, pięknej màłżonki Harana - 


rzec 


szydu przezwanej 


nią kwiatów“? 


Z gmachów Bagdadu najpotężniejsze wra 


„pa: 


Może właśnie  usypiającemu kołysaniu 


żenie wywiera meczet pod prześliczną żółtą palm Bagdad zawdzięcza W DRZWĘ — Dar- 
kopułą w tureckie aràbeski rzekomo es - >am siedziby pokoju, 


per- 


skiego pochodzenia, Za portykiem mecze- Olim. 


Właściwemi środkami do pielęgnowania jamy ustnej są: 


Pulsa eliksir, pasta i mydełko do zębów. 


Nieustanne parady. 


cy, powoli rozpoczyna się prawdziwy Bag: | W Berlinie odbyło się uroczyste otwarcie nowoutworzonej pierwszej izby pruskiego 
dad, gdzie Wschód obejmuje swe prawa, parlamentu. 
Franciszek Hormiie. EEGEPEDAESZA O Klatka choćbv nawet złocona. nie za- 
(E. Wrzos). e  |dowoli mnie! 
— Wisiu. powiedz na co ci to? Ży- 
cie towarzyskie ma więcej złych stron 
ep niż dobrych. Ono ponosi winę ; trójką- 
§ 0 czesna 0 oma iów małżunskich. Ja Sptwhością nic 
zgodziłbym się na żadnych przyjaciół | 
iak twój mąż 
POWIEŚĆ. 0 - Tavak? objawiła znowu 
zdziwienie. 
— Wybaczysz m; Wisiu? — pytał|ciu ze mna, poznasz mnie lepiej pod ,, M az tę ER LEI, ION) projek! 
— Daruj, ale nie byłem w stanie pogo*|tvm względem. nie dogadza. Nie okazujesz takiej ocho- | 
= . e j tv jak dawniej Przedtem byłabyś bez 
dzić się z tem. że pozwoliłaś Dworac* — Oprócz tego, lękam się oporu zę | Amisu zdecydowana! 
kiemu na taką poufałość. Jego to wy*|strony mego męża. Kocha mnie pol, 04 hy 
bryku wyprowadziły mnie przedewszy |swoiemu. więc nie chciałby zgodzić się| 77 No, ale za to. ty nie chciałeś. 
stkiem z równowagi, ch że — Bądź więc szczera: Powiedz ot- 


Było suche przedwiośnie. Przytule” 
m do siebie. poszli w pole. 

— À jednak Wisiu, taki stan. dłużej 
trwać nie może! — wrócił znów do te- 
niatu. trapiącego go od dłuższego cza- 
M, 

— O co ci właściwie idzie? 

— O nasz dwuznaczny stosunek, 
wobec Boga i ludzi! 

— Widzisz, jakiś ty niekonsekwent- 
ny! — poczęła go ganić. — Dopiero 
dręczyłeś się, zazdrością a kiedy ;usu- 
nęłam te uroione powody, wyszuku- 
jesz sobie inne  zgrvzoty. Znajdujesz 
dziwne upodobanie w cierpieniu, Wiesz 
przecież. że nie mając innego wyjścia 
musimy dalej kryć się z naszymi sto- 
sunkiem. 

— Jest Wisiu! — zaprzeczył. 
Chcę c! wskazać sposób, który odrzuci- 
łem przedtem. Otóż widzisz Wisiu w 
Wielkopolsce nie trudno o rozwód. Prze 
niesieniy się więc do Poznania. Gdy się 
zadomowimy. rozpoczniemy proces © 
rozwiązanie twojego małżeństwa j za” 
łożymv własne ognisko. 

— A moje dzieci? 
mich? 

-— Dzieci zabierzemy ze sobą. Przy 
mnie staną się lepszemi, niż przy nie- 
dbalym ojcu. 

Nie ckazywałeś dotąd najmniej* 
szego zaintęresowama się nimi — za- 
częła oponować 

Wiesz. że nie lubię zdradzać wo 
bec wszystkich swych uczuć. W poży* 


Zapomniałeś .0 


na rozbrat Już wspominałem 
moje pogróżki wniesienia podania o se- 
perację. ostudzał groźbą zabójstwa. 
Obecnie mógłby to uczynić. 


warcie co masz na myśli” Ja jednak za-| 
znaczam ci. że albo zgodzisz sie ną to;| 
co postanowie. albo . musimy .zmienić| 
nasz Stosunek... 


— Ece, krowa co dużo ryczy... — E ME. Sk paoti a 
uspokoil ją Rozmach: — A wiesz prze | io Keike nie 3 LEZYDINĘ pa aysan 
cjeż, że twój mąż za dużo -ryczy = |>t0. VSO. ME CUMOrZ SIE RWIE M 


jednak warunek, że z życiem towarzy* 
skiem, mię moge zerwać. 

Dobrze więć. Mam majątek 
sprzedam go i będziemy z tego fundu- 
szu wzupełniać braki, dopóki nie stanę 
się głośniejiszym i bardziej cenionym. 
Kotem otworzę większy zakład rzeź- 
biarski, przyjmę pracowników i tym 
sposobem powiększe dochody. 

— Ależ, nie potrzebujesz się tak bar 
óżo o to troszczyć! 7 uspakajała go 
s0picka. — Ja zabiore połowę mająt- 
Ku. który przynosi obecnie półtora ty” 
siąca dochodu. Trzy tysiące, musi nam 
wystarczyć: 

Rozmach ucałował ją serdecznie, za 
takie rezwiazanię „sprawy, 


przepraszam cię, ale tak się muszę wy 
razić. 

A jednak po nim można się wiele 
spodziewać. Jeśli nie o mnie mu bę- 
dzie szło, to w każdym razie o połowę 
majątku. d 

— Zostawimy mu gò, Wisiu, na o- 
tarcie łez. Ja potrafię zarobić na nasze 
utrzymanie. 

— A ileż ty masż dochodu? — oka- 
zała troskliwość w tym kierunku. 

— fazwyczaj ponad tysiąc. a cza- 
sami półtora miesięcznie. 

— Czy wiesz, że my wydajemy na 
dom trzy i pół tysiąca na miesiąc? 

Przeraziła go ta Suma. Wnet jednak 
znalazł odpowiedź. 


— Nie będziemy prowadzili. takiego] 7 Wiedząc że bedziesz moją, bio- 
domu. iak wy. rę się z zapałeni do ukończenia „upo- 
— Ta..a..k? — zapytała przęcią-|Jenia". Prześlę je na wystawę i jeszcze 


w tym roku musi mie ono obdarzyć 
wieńcem laurowym. i 
Sopicką ogarnęła ogromna radość 
na myśl, że będzię miała sławnego mę 
ża. .Nie skąpiła mu ani słów :-serdecz* 
wych. amj-pocałunków. -Kiedy« żegnali 


KIE. 

— A nadto, — ciągnął dalej niezra* 
żony — ja nie będę tracił pieniędzy na 
pijatyki i hulanki jak twój mąż. Nie bę- 
dziemy również  mrowadzili otwartego 
domu, wreszcie nie będziemy przyjmo- 
wać ZOŚCI. się Rozne ch czul 

— Qi co to, to nie mój kochany. Ja|szczęśliwy. | Sopicka byla 
życia bez towarzystwa nig mozumiem,ldosna. choć w rezultacie 


MICH ivy ia 
nie pomvśla-| 


Skrępowane trupy nagich kobiet. EE- 
oszalały komiwojażer zamordował trzy 0523; 


Straszny wypadek potrójnego mor- 
cerstwa i samobójstwa wstrząsnął miej 
scowością Klosterneuburg pod- Wie- 
aniem. 31-letni komiwojażer Karol Neu 
bauer zabił ostrym nożem dwie siostry 
Annę j Augustę Mazalikówny i ciężko 
poranił swoją gospodynię Annę Medlin 
ger, podpalił parterowy dom, w któ- 
rym mieszkał, a wkońcu celnym wy- 
strzałem w skroń 

pozbawił się Życia. 

Motywy strasznej zbrodni nie są na 
razie wyjaśnione. Neubauer miał być 
następnego dnia eęksmitowany z poko- 
ju na poddaszu, ponieważ od dłuższe- 
go czasu nie płacił za mieszkanie. Pół 
do ósmej wieczorem przybyła do niego 
z wizytą jego 23-letnia przyjaciółka, 
bezrobotna nauczycielka Anna  Maza- 
lik, w-towarzystwie swojej 15-letniej 
siostry, gimnazjalistki. 

Około godz..9 wiecz. wpad! Neuba- 
uer do mieszkania właścicielki domu i 
cddał do niej kilka strzałów rewolwero 
wych. Co zaszło w międzyczasie w je 
go pokoju, niewiadomo. Sąsiedzi słysze 
li jakieś głośne krzyki, ale nie przy” 
wiązywali do nich 

większego znaczenia. 


Wspaniałe 
DETRE 


Mała plaża, tak bardzo lubiana 
przez londyńczyków, Westceliffeon-Sea, 
Łyła miejscem wypadku, jaki zdarzył 
się kandydatowi na kierowcę samocho 
dowego M. Kenny. 

Właścicie] miejscowego garażu 
goszcząc u siebie M, Kenny'ego, kupca 
z Londynu, poprosH go, by zapalił mu 
motor dużego autobusu, chcąc 
wypróbować pracę silnika. 
Poczciwy kupiec, który nigdy z samo- 
chodem nie miał do czynienia, tylko 
rim jeździł jako pasażer, chętnie zgo- 
dził się spełnić prośbę przyjaciela. 
Wsiadł do autobusu  nacisnął starter, 
włączył sprzęgło i trzeci bieg, Samo- 
chód ruszył z wielką szybkością. Wy- 
jechał jak szalony z garażu, przebył u* 
licę, zniszczył parapet odgradzający u- 
licę od plaży znajdującej się poniżej kil 
kunastu metrów i wpadł w tę przepaść, 
czyniąc w powietrzu looping. 
Aa piasek jednak upądł kołami, a bę: 


Poranił się lekko, Natomiast gorzej wy 
szły osoby, które, korzystając z wrze= 
śniowego słońca, wypoczywały na pla 
ży, leżąc prawie na linji jazdy autobu 
su. M. Pegg nie zdołał usunąć się na 
czas, a widząc pędzący wóz, 


głowę rękoma i starał się ją ukryć w 


jechały mu po lewej ręce, łamiąc ją. 


la jeszcze całkiem poważnie o poślu* 
bieniy4 Rozmacha. 

Kłamała jak większość żyjących fał 
szem kobiet z tem głębokiem przeświad 
czeniem, że mówiła prawdę! Możliwe, 
że udyvyby Rozmach wywarł nacisk, sło- 
wa stałyby się czynem. Dotąd jednak 
nie było mowy o czemś podobnem. So- 
picka czuła się zadowolona z’ takiez6 


[stanu rzeczy iak dotychczas. Mąż cho- 


ciaż niekochany. bvł nader wygodny. 

Radosny nastrół artysty, Spowodo- 
wany przysięgą ukochanej, nie. trwał 
długo, W każdym. jednak razie przez 
miesiąc mógł oddać się  niefrasobłiwie 
swej pracy twórczej. 

Od owego pamiętnego dnia, nie draż 
uła go obecność Dworackiego w domu 
Supickich, Mitygował nawet panią Ja- 
dwizę gdy w jego obecności odnosiła 
się do niego opryskliwie. Sopicka zt 
swej stromy starała się nie wzbudzać 
żadnego podejrzenia. Pomagał jej w 
tem nowv adorator. 

Pewrego dnia spotkał go Rozmach 
w towarzystwie Sopickiego, który mu 
dał się wciągnąć do restauracji. Tam 


„koziołki” autobusu. 
NIEFORTUNNY KIEROWCA 


Ci W FG opeźlził +do, morza, ,Niejgre| 
nnemu 02 CAN Mikel die się stalo. 


Nagle dom ogarnęły płomienie, wy 
bywające się z poddasza... Wtedy pi 
była straż pożarna i po zlokai zowa 


ognia zastała straszny obraz- w pok 
komiwojażera. Na łóżku leżały nap 
spalone trupy dwu młodych dziewc” 


Obie ofiary były całkiem nagie i miał 
skrępowane ręce i nogi. Obok na zien 
leżał w kałuży krwi Neubauer z prz: 
strzeloną czaszką. Lekarz policyji 
stwierdził, że nauczycielka miała pm 
wie zupełnie odciętą głowę i dwie 1 
ny w okolicy serca. zadane ostrym t 
żem. Na szyi był zaciśnięty 
ustach tkwił knebel. 
miała też przeciętą krtań i przebite « 

ce. Neubauer oblał łóżko nafta 

Prawdopodobnie siostry padły oi 
rą jego szaleństwa przed zastrzeleni« 
gospodyni. Trudno narazie zorientow 
się, co było przyczyną strasznej zbi 
dni, zdaje się jednak, że eksmisja. 

Neubauer służył od 1926 do 1932 
ku w wojsku, a potem był komiwojaż 
rem i miał bardzo skromne zarobki. M 
żliwe, że mord miał tło seksualne, albi 
Że Neubauer doznał nagle obłędu. Ob 
młode siostry wstąpiły do niego po di 
dze do teatru, 


Sznur, w 


Gimnazialist! 


v 

Prasa angielska porównuje ten ws 
czyn niefortunego kierowcy ze Scenarm. 
z filmów z Buster Keatonem. 


Złoty dom 


+ 


zasłonił |W Stawell (Wiktorja, Australja) zbado 
wano dom z dwubarwnego kwarcu zloto- 
piasku, Nie pomogło mu to jednak zbyt | dajnego. Jest to prawdziwy „dom złoty“, 
nio. Koła rozszalałego samochodu prze | gdyż kwarc wykazuje bardzo wysoki pro 


cent cennego metalu. 


zdając sobie sprawy, zdradziła się wo- 
bec wszystkich. jakiego rodzaju stosu 
nek łączy ją z Dworackim. Zachowy* 


wała sie podobno tak skandalicznie, że 
całe miasto aż drżało od plotek. Roz- 
machowi opowiadał tę historię radca 
Biegański, naoczny świadek. 

— 0 Boże! — szeptał do siebie 
słuchając. — Więc ona wobec Ciebie 


skłamała! 

I znowu. popadł w rozpacz. graniczą 
ca z odrętwieniem. Wróciwszy do do 
mu chcełał pod wpłvwem ' wiadomości 
potrzaskać nietylko „upojenie miłosne” 
ale i inne rzeźby. 


— Na co mi to wszystko? — bu 
tował się przeciw zastanowieniu. 
— Na:co mam się Silić, aby tworzyć 


piękno, kiedy życie jest wstrętne i nie: 
przebyte zapory stawia na mei dro- 
dze? 

Sopicka wytrzeźwiawszy, doszła di 
przekonania, że jej ostatni popis, może 
zabić Rozmacha. Poszukała go wiec sA 
ma, witając z miną najniewinniejszą w 
świecie. Obrzucił ją gradem  wymó 
wek, pełnych goryczy i oburzeni 


to Dworacki - podchmielony „począł mu | Przyjęła-to z ubolewaniem ofiary, nic 
się zwierzać, że chociaż Sopicki jest je- | słusznie prześladowanej. 


go serdecznym przyjacielem, to Sopic- 
ka nienawidzi go instynktownie. 


— Ach. jak ona mnie nie znosi! — 
wybuchnął wkońcu z taką szczerością 
w tonie głosu, że Rozmach mu uwie- 
rzył. Wiedział, że wielu ludzi w stanie 
nietrzeźwym zdradza swoje najskrytsze 
tajemmice. Nie był jednak ciękawy bliż 
szych wyjaśnień —.a szkoda! Bo dowie 
działby się bardzo przykrej prawdy. 
Sopicka bowiem, całą duszą odczuwa* 
ła wstręt do Dworackicgo. ale mimo 
to, należała w dalszym ciągu do nieco. 
Nie mogła uwolnić sie srod iego wpły” 
wu, zakosz ow; nowych  szalo- 
nych wraż * wosuWwYyCh, 

W połowie kwietnia, została Sopic- 
ka zaproszona na wesele. Przywiozła 
ze sobą .Dworackiego. Mówiono potem 
Po”mochowi, który nie chciał im towa- 
że Sopicka przebrała , pierw= 
iare w piciu a zarazem 
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— Ależ Leo; jak możesz wierzyć! 
— Słyszałem z ust jednego z gość 
iè 11 Kéry idziat cię w” stanie 
dużo pozosiawiającym do życzenia — 


vburzał się Rozmach. 


— No tak. Byłam dziwnie osłabio* 


na. nie mogłam nic jeść į chociaż hie pi- 
ga dużo, straciłam panowanie nad so- 
ą. 


Nieprawdą jest jednak, żebym po 


zwalała sobie nad miarę. Zresztą tylk 
moje zachowanie ludzie widzieli? 
ciekawel 


Tu 


I zdołała uspokoić go cośkolwiek 


Wiara -jego+jednak. została zachwiana 
Znów bowiem pízewigeły się przez ic' 
ro umysł 
dotąd sceny, w których wierność So“ 
pickiej była vod wielkim znakiem 
pytaniaę 


wszystkie zaobserwowane 
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coś się zaczyna psuć. 


Cu Władze organiz 


Dzień wczorajszy przeszedłby do historji spor- 
tu łódzkiego bez echa. gdyby nie jubileusz 25.10. 
“a LTLK. O uroczystości tej i turnieju odbytym 
w Helenowie piszemy na innem miejscu. 

Nim przejdziemy do zamierzonego tematu nie 
M rzeczy będzie zwrócić uwagę zarzyądom organi- 
uryj kierujacyn życiem sportowem naszego mila. 
sa, że coś się w eporcic łódzkim zaczyna psuć. 
Ukirgłu niedziela jest tego najłcpezym dowodem. 
Zdawaloby się, że sport stał się rzeczą nicodzownie 
Po rzebną 

kożźdemu łodzianinowi 
% obywatel naszego miasta każdą wolną chwilę 
fhialhy spędzić na zawodach sportowych. I mos 
w by tk było gdyby dobór imprezy był należy: 
wi odpowie:lni 

Jymczasem tak nie jest Władze organizacyjne 
Wsęclkich pałęzi sportu zupełnie wyraźnie ignoru. 
Ja sobie publiczność 

A więc pitko nożna. Mocz towarzyski TUR — 
Makabi 6:4 (6:2). Drużyna A klasowa zlokcewa. 
żyła sobie przeciwnika i wystąpiła do 
w osłabianym składzie. Zwolennicy tak jednej jak 
i drugiej drużyny «4, delikatnie mówiąc, rozcza. 
fownni. Inuuguracyjny mecz rozgrywek  puharo. 
wych SKS- Wima. Nikłe zwycięstwo pierwszych 

w stosunku 3:2, 

Była to najpowaźniejszo improra piłkarska 
nią wczorajszego Czy wzbudziła sniniercsowanie 
przekonnja się organizatorzy, iniejatorzy 1 zarzą. 
dy walczących klubów po wpływach kasowych 

Tyle w Łodzi. Na prowincji jeszcze jako tako 

kończenie rawodów  puharowych w  Pabjani. 
tach, Pular Borzy zdobyla ostatecznie drużyna 
WKSu bijąc Widzew 4:2, 

W tenże mieście zawody półfinałowe o mistrza 
śtwo klasy B raiędzy Sokołcm tamtejszym a łódz. 

drużyną IKP. Mecz zakończył się  zasłużoncm, 
aczkolwiek nieco za wysokiem zwycięstwem go- 
Spodarzy. Łodzianie zasłużyli sobice na honorową 
bramkę. 

Oto wszystkie imprezy mogące  zain'eresować 
zwolenników piłki nożnej naszego miasta”. 

W drugiej, zsdawałohy się najwięcej budzącej 
Minteresowanie w sezonie jesiennym, gałęzi spor: 
u — w grach sportowych Jeszcze gorzej 

Niedziela ubiegła miała być „Dniem ŁZOCEN* 

gd Źwiarku nio mial widocznio zaufania do 
Programu przewidńnaego na tę uroczystwac 4dyż 
Prócz zawodów towarzyskich wyznaczył jeszcze 
zawody mistrwowskio w niśszych klasach 

Z zawodów towarzyskich odbyły się I przynio 
sly wyniki: 

* pintkówco źcńskiej; HK$ — Triumf 2:0, 


Pię 


W dniu wczorajszym odbyły się w Pozna 
niu zawody lekkoatletyczne, na którym dosz 
b do emocjonującego pojedynku w biegach na 
60, 100 i 800 m. między Wałasiewiczówną a 
Czeszką Koubkovą. Walasiewiczówna osiągnę 
ta szczytową formę 
i w biegach na 60 i 100 m. ustanowiła dwa 
nowe wspaniałe rekordy światowe W biegu 
na 60 m. Walasiewiczówna uzyskała 7,4 sek i 
w biegu na 100 m, 11-6 sek, bijąc u łatwością 


zawodów 


acyjne ignorują publiczność. 


W siatkówce męskiej: Absolwenci — HKS 2:1. 

W koszykówce meskiej: WKS — ŁKS 41:16 i 
HKS—Triumf 29:22, 

Nadmieoić nalcży, że wyznaczone były jeszcze 
i inno spotkania, które nie  dosły do skutkn, 
gdyż W, G, i D, ŁZOGS wbrew uchwołom obowią- 
zującyn: wyznaczył do nich drużyny z jednego 
klubu, a mianowicie ŁKSu. 

Sprawa ta znajdzie swój epilog niewątpliwie w 
Zarządzie. Należy oczekiwać odpowiedniego za. 
łatwienia tej sprawy. 

W zawodach mistrzowskich 
ty: 

Koszykówka męska kl. B:  Tur—SKS 
(5:6), Hakoah—Makkabi 13:10, Wima Absol- 
wenci 24:14, Wima — Makkabi 30:0 (v. o), Ab. 
solwenci —- Orlę 26:1). Koszykówka żeńska ki. 
B: TUR—SKS 16:2, TUR—=Hakoah 8:4, Hakoah 
—Bar Kochba 6:2, Bar Kochba — SKS 12:1. 
Szczypiorniak kl B; SKS=jJutrznia 12:). 

Pod względcm organizacyjnym imprezy te po- 
zostawiały dużo do życzenia 
| W lekkoatletyce odbył wię mecz ŁKS=Kru. 
szetcndur zakończony zwycięstwem pierwsego w 
stosunku 64:40, Wyniki osiągnięto następujące: 

100 m. 1) Ciesielski (ŁKS). 115 przed Łysrkow 


uzyskane rezultas. 


16:10 


skim (KE). Poza konkursem:  Rudwański (AZS 
Poznań) 112 s. 400 m. Wróblewski (LKSI 574 
sek, przed Młotkicwiczom L 1,500 m. — 1) Polak 


| (ŁKS) 4282 przed MIotkiewiczem I. Szirfera o- 


Zakończeniem programu sportowego był wy» 
ścig kolarski „Rapidu“ na 100 klm. odbyły na szo 
sie warszawskiej zo startem w Krzywiu. 

Pierwszo mie jeco zajął Kołodziejczyk z Rr- 


Poznań) 3.34,09,, Pictraszewskim 
3354,30,9, Leśkicwiczem (Bicg) 342,04, Wójcikiem 
(Rapid) Dementowiczem (Wima),  Drozdowrkim 
| (LTK), Banaszkiem (Bieg), Wencławem (LTK), 
Cetornastym (Bieg). Załoszonych było 26 kolarzy 
was wyścig ukończyło 17-10, Zwycięzcy otrzymali 
agrody firm: Taler, Fredenstein. 
żetony. 

Tak się przedeawia przezląd wczorajszej nie. 
dzieli sportowej. Jak na  sześćsettysigczne miasto 
to stanowczo za mało. 

A gdzioż pionierzy sportu łódzkiego? 


kny bieg „najszybszej Stasi” 
Słaby rzut dyskiem. Kuusum/zmu 


Koubkową, której czasy wyniosły 7.7 sek. i 12 
sèk- Pozatem w biegu na 800 m, Walasiewiczów 
na pobiła rekord Polski znakómitym crasem 2 
min. 18.4 sek, przed Koubkovą 218,8, Wynikami 
swemi Walasiewiczówna udowodniła, iż nadal 
jest 
najszybszą kobietą na świecie 

W skoku wdal Walasiewiczówna uzyskała wy- 
nik 546 m. Wajsówna w rzucie dyskiem uzy 
skała 38,09 m. 


Pierwsze spotkania międzyszkolne 
NEM Ww GRACH $PORTOWYCH, EEEN 


rierwsze spotkania międzyszkolne w grach 
sportowych, w bieżącym sezonię wywołały du 
Że zainteresowanie, Jednak mecze nie były cie” 
kawe; zespoły grały bez ochoty i ambicji, Rów 
bież organizacja zawodów (Gimn. Szczaniec 
Kiej) nie była bez zarzutu. 

Wszystko to złożyło się, że zebrana publicz 
Rość opuszczała zawody niezbyt zadowolona: 


W poszczególnych grach wyniki przedsta 
wiają się następująco: 
Siatkówka żeńska: Gimn Szczanieckiej — 


| Gimn. Pryssewicz 2:0 (30:4). Zwycięstwo od 


| OO O a S 


Lomi się Szczęście usm erhnoig? 


PELNA TABELA WYGRANYCH XXVII 
POLSKIEJ LOTFRII PAŃNSTWOWFJ 


Wczoraj, w dzewiątym dnfu ciągnienia Seci 
lasy 27-6 polskiej loterii państwowej. wygra- 
ię padły pa numery nasiępuiące: 

Po 15,000 zł. na N-ry -21334 45710 

10.000 zł na Nr, 145590 

Po 5000 zł, na N-ry 11163 33063 44902 77561 

Po 2000 zł na Nery 7056 15427 16734 33267 
1814) 49305. 55704 55759 56606 64145 67920 72743 


82777 88220 84111 95193 95327 97732 121260 
150932 

Po 1000 zł. na N-ry 482 7293 11088 !5483 
2IG58 34007 49485 50461 53564 63224 63622 
56052 79108 89331 9it45 92034 02186 03712 
97121 1020388 102129 103123 103157 107126 
110687 112904 113514 144504 117452 125810 
13059 141636 142880 147953, 


Po 250 zł, ma N-ry: 


| 178 80 265 339 68 460 615 47 99 888 923 53 
63 1058 236 305 30 507 5 64 722 842 82 910 
2233 61 70 88 324 35 429 51 65 82 516 629 796 
| 926 9% 3097 257 576 619 910 4172 228 569 
22 967 5012 168 98 205 304 459 657 82 99 
947 6126 93 214 353 414 31 4% 83 6w5 805 
| 965 s8 7341 519 52 628 52 701 77 8095 360 82 
$03 £33 913 w033 43 48 98 162 64 337 420 
675 831 10073 78 200 38 46 393 41 78 82 556 
645 837 972 92 11189 246 398 567 
63 70 12059 70 % 229 54 505 617 779 938 
í 


d 867 14044 108 5 74 341 
I 207032 600 706. 15157 204 67 535 89% 


5 798 
60 


CEER 


112 219 510 757 61 917 21349 
754 812 22246 56 84 305 403 73 85 
3083 168 77 277 455 79 511 23 34 758 
24062 103 219 341 632 25016 98 128 
50] 27 715 £40 971 26088 146 336 
125 32 83 822 B2 98 952 84 
808 914 85 28002 69 79 82 83 
29120 617 723 880 230113 
1137 46 87 239 64 370 
216 sA 39] 6,9 45 
5 ROI 61 978 130 99 201 343 87 48] 686 

418% 264 326 415 25 65 RT 80G 7 sx 8] 
35208 11 498 736 £41 060 36047 145 521 60 74 
78 RO 907 46 95 37016 89 105 37 51 75 46 S9 
53 7 560 751 500 %04 86, 

Ż8064 326 462 591 607 57 8U0 3 5 92 39302 
823 652 865 910 95 40110 64 282 591 605 760 
DII 41108 84 338 440 60 S08 901 47 67 42068 
ËI 206 28 43 52 76 430 88 618 23 45 67 S11 
45052 151 204 374 541 65 703 41 72 99 855 911 

44248 307 17 20 84 166 584 637 89 857 72 917 
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nosi zespół „Szczanieckiej” bez większego wy” 
siłku, gdyż przeciwnik przedstawia się jeszcze 
b stabo. Sędziował p Bielecki, 

Siatkówka męska, „Oświata” — Gimn. Naru 
towicza 2:1, Grano systemem trójkowym, Gra 
ciekawa pnzyczem „Oświata” odnosi zwycięstwo 
supełnie zasłużenie, Wyróżnił się Hołyszewski 
I Wojda, Sędziował p, Bielecki; 

Koszykówka męska, „Oświata” — Gimn, Ko 
pernika 4:2, Spotkanie trwało zaledwie 7 
minut gdyż spowodu ciemności sędzia p, Za 
lączkowski grę przerwał . 


45046 R3 258 448 636 795 920 45046 250 343 64 
469 7 284 789 813 55 906 47054 211 37 426 37 
45 83 652 714 46 %0) 800 48000 76 106 25 66 214 
52 73 81 84 434 38 806 601 793 96 944 90 40003 
121 204 343 440 544 03 663 846 943 47 50034 65 
8% 199 211 428 154 702 34 B07 25 64 924 51077 
255 529 4] 849 52002 78 198 248 79 321 400 72 
=39 50075 87 104 73 215 25 29.30 94 307 473 91 
5:2 (03 28 51 %4 20 54012 22 232 58 90 348 413 
511 86 785 v28 55100 237 323 74 544 640 94 94) 

EM 157 334 5] 448 655 706 34 800 57232 43 85 
89 % 430 34 540 62 743 859 66 58120 47 52 201 
312 79 511 45 85 676 S13 71 59063 520 640 60084 
119 230 93 417 30 52 615 723 95 867 912 13 76 

,6109] 147 50 53 57 212 361 478 79 511 22 38 70 

[84 782 955 62036 71 373 76 515 719 30 8i 803 
82 85 63000 3 156 04 214 392 439 666 720 55 81 
800 64003 90 106 317 $2 417 557 78 607 736 66 
817 63 65050 117 45 33 369 551 619 837 59 928 
66152 71 276 342 63 424 26 37 631 67032 151 
356 655 58 69 721 60 69022 133 220 65 38] 663 
965 69059 85 199 269 370 442 52 93 517 806 51 
962 70032 240 516 52 37 629 809 56 71060 153 
67 345 65 470 511 640 748 81 
69 332 460 551 625 42 85 
150 251 336 412 58 559 85 
35 74356 617 47 707 12 863 
75 473 535 77 85 6438 7101 
998 924, 

| 176160 78 25] 384 451 76 769 818 57 962 77284 
355 £54 79 719 843 83 939 78108 430 40 84 545 
601 20 38 69 71 772 895 936 70156 363 93 570 
60357 474 79 531 50 838 67 906 51046 162 71 
279 355 431 47 709 14 B54 R2100 220 420 605 752 
617 44 929 83218 408 523 84098 152 592 
6 837 85150 204 432 40 924 36067 612 

1779 844 87003 217 445 521 78 69 

[673 901 88034 80 193 
89167 203 64 478 85 

|103 15 3 331 404 %0 
315 882 92000 41 97 1! 


64 94191 257 
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405 
144 400 76 654 
610 39 714 95 821 103092 1 
61 621 74 827 65 104071 83 2 554 75 94 
[627 33 75 748 82 831 105127 90 602 55 705 952 
106009 81 117 76 222 300 426 507 660 705 55 RAR 
1090 107366 450 534 700 957 108026 42 205 93 
407 63 76 740 71 83 917 109029 31 92 165 78 232 
|413- 55. 521 93.676 724-741 808 956 110180 268 
| 403 603.17 111004 444 51 581 636 56 777 831 84 
| 94 112023 84 141 356 424 644 708 860 85 113077 
323-568 615 S03 970 
114088 151 67 230 340 85 521 789 944 52 68 
115000 49 97 11341 56 252 337 57 623 63 69 718 
52 %08 16 11601] 137 509 602 84% 88 915 11714 
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limpijska: 1) ŁKS 8514 przed  Kruszeenderem. 
Jysk: Miller 34,45 m. sd Fiszerem (KE) 

(ek À 35m Kulas D Fise (KE) 11,36 m. przed Mistrzostwa tennisowe Łodzi splowy się tego ro 
Millerem (ŁASY 1L12 m, Skok  wdal: Bobiński ku z jubileuszem dwudziestolecia Łódzkiego Klubu 
(LKS) 6.26 m. przed Ciesielskim (ŁKS) 5.99 m Lawn Tenisowego. ; 

Skok wzwyż. 1) Ściborowski (KE) 1455 przed | Aczkolwiek nie miały one zamierzonego przez 
Piechockim (KŁ). organizatorów charakteru międzynarodowego, byty 


sursy* w czaśic 334,08 przed Skowrońskim (KCP. | 
(Resursa) | 


Spikulicer oraz | 


„GTP u” 


W dniu wczorajszym ligowcy znowu zgoto 
wali swym zwolennikom szereg niespodzianek. 
W grupie pierwszej wprawdzie wyniki o" 
siągnięto oczekiwane, jednak nikłe zwycięstwo 


Wisły dowodzi, że rezultat tego spotkania 
mógł być i odwrotny. 

Pogoń pokonała zdecydowanie  marudera 
pierwszej grupy Legję, która do tej pory w 


drugiej serji rozgrywek nie zdobyła 
żadnego punktu: 


Obydwa te mecze ani na jotę nie zmieniły 
wyglądu tabeli. 
W drugiej natomiast grupie sensacjami 


czystej wody są oba przegrane mecze Garbarni 
z Yrarszewianką i zwycięstwo Czarnych nad 
Wartą w Poznaniu. 

Garbarnia niewątpliwie żałować będzie dwu 
dniowej eskapady do Warszawy i utraty odra 
zu czterech punktów, które obecnie spowodo 
wały, iż porycja krakowian obok Podgórza jest 

najbardziej przykra. 
Odrobienie utraconego terenu należeć będzie 
do bardzo trudnych zadań. Czwarty mecz z tej 
grupy zakończył się dalszem zwycięstwem 22 
vp. Zespół ten jest jedynym w obu grupach, 
który nie stracił ani jednego punktu w drugiej 
rundzie rozgrywek, 

Jest to sukces nielada. Czołowe miejsce w 
tej grupie mają siedlczanie zapewnione, 

Przebiegi gier wczorajszych były następu* 
jace: 


ciekawe i zgromadziły również czołowe rakiety pol- 
skie. 
Ekstraklasa krajowa była reprezentówana przez 


wiejokrotną mistrzynię  Jędrzejoweką, oras Pozow- 
ską, LAlpopównę, braci Stofarowów, FPeretera, Po-| 
piawzkiego i rewelacyjnego juniora Bratka. Tennisi | 
ści lódzey ustępowali wymienionym wyraźnie t nie! 
odegrali w mistrzostwach poważniejszej roli, 
Turniej nnogół należał do ciekawych | całkowicie 
udanych. Spocjałne zainteresowanie wzbudzał jednak 


gry—Polska, który odbył się w dniu wczoraj- 
szym w Królewskiej Hucie, zakończył się zwy 
cięstwem Węgier w stosunku 47.5:84.5: Wynizi 
w poszczególnych konkurencjach były następują 
ce: 400 m. płotki: 1) Kostrzewski (P) 554 
przed Maszewski (P) 56.6, Rzut kulą: 1) 
lieljasz 1580 m- przed Daranyim 14.89 m. Bieg 
100 m. 1) Forgacs (W) 106 s. przed Pajzem 
10.7 s. Bieg 400 m. 1) Biniakowski (P) 50.4 
sek. przed Szabo 51,1 sek, 110 m. płotki:1) Ko 
vacs 15 $ przed Jnvorem (W) 15.6 s. Bieg 
5 kim. 1) Kelen (W) 16 m. 37 2) Simon 
(W) 8) Fijałka (P) 1611 Rzut oszczepem. 
1) Varszegyi—68,20 m. przed Mikrutem 59.22 
m Skok wzwyż: 1) Kęsmarky 1865 m, przed 
Pławczykiem I Saljenem (W) po 181 m. Bieg 
800 m. 1) Kuźmicki (PP) 159 przed Sar 
varim 1.50,4: Dysk: Remeaz 47.50 m- przed 
Dcnoganem 4683 m. Bieg 1500 m, 1) Szabo 
(W) 4178 przed Lesiekiem (P), Sztafeta 


Rejestracja rocznika 1915. 


W dniu jutrzejszym winni się zgło” 
sić mężczyźni rocznika 1915 zamiesz- 
kali na terenie 4-xo kom P, P. o nazwi 
skach na litery H. Ch, LL J. KL Ł. 
oraz zamieszkali na terenie 11-zo kom. 
kom. P. P. g nazwiskach na litery K. L. 
Ł, M, N, O, P, 


8. 


2/8 388 462 608 67 118053 120 296 359 4% 803 
119119 32 296 335 487 642 04] 89 120031 65 
739 41 73 853 79 933 121004 87 95 162 66 97 409 
74 521 23 615 930 50 122085 114 55 218 380 413 
673 75 97 717 70 73 123181 90 416 516 560 71 
705 124333 77 402 501 13 38 66 759 S32 125033 
9% 180 261 307 46 95 543 61 619 92 725 74 810 
126103 29 39 244 3J1 14 127171 77 295 786 841 
961 128029 100 58 380 529 37 42 84 780 854 73 
914 22 50 129015 70 231 58 400 31 90 529 602 
4] 700 130014 56 6& 164 240 424 25 46 722 61 
62 75 8] 978 131135 320 486 661 708 14 67 837 
il 152005 65 81 306 401 519 700 862 929 133117 
366 578 79 098 134392 111 83 94 260 488 536 47 
612 735 66 83 89% 031 84 135026 143 341 556 
609 29 803 93 925 31 62 136111 45 263 65 419 
74 86 521 24 40 60 646 137002 12 14 101 53 '0 
38 8] 507 24 50 73 679 824 3) 32 946 138064 50 
190 41 6 551 70 69%0 SIF 903 80 130040 143 400 
503 628 79 727 935 37 956 140002 71 84 124 247 
34 437 46 563 686 S34 141145 56 50 420 544 779 
$58 916 46 142094 157 64 234 74 304 79 572 646 
764 95 805 143130 08 236 5R3 647 06 702 70 983 
144003 132 240 79 341 438 618 7% 824 66 97 
145034 61 292 452 79 713 146067 424 49 82 617 
506 147000 34 36 130 226 413 65 521 600 723 48 
$29 74 920 148083 235 47 90 494 588 678 701 840 
922 149020 281 527 45 628 72 734 887 92 150046 
109 274 720 8%4 004 52 151046 79 145 64 253 65 
421 47 617 741 83 15130 76 436 659 SE 945 
15312) 83 234 86 347 63 48 497 550 692 708. 86 
425 985 154045 47 447 B8 702, 


CIĄGNIENIE POPOŁUDNIOWE. 
15.000 zł. na Nr. 64087 
Po 10,000 zł, na N-ry 73173 105098 


Po 5000 zł, na N-ry 23251 581867 93682 
140592 151139 


95446 3/712 37750 58373 48557 5093, 54200 66755 
„1588 107027 124307 125489 127240 138779 
138955 141002, 

Po 1600 zł na N-ry 798 3829 7933 8577 13832 
16964 19984 26767 27395 32613 34272 43632 43660 


50635 50753 51874 53128 56807 64051 67661 
7117 50243 87402 97238 96419 106656 132912 
140540 14074] 144163 154211 149334 150792 


151801 153134, 


Po 250 zł, na N-ry: 


48 290 364 4% 526 671 739 76 1050 245 76 
(870 78 482 529 731 823 2117 464 (22 71 743 3016 
562590 72 is 00 4a sa 83 4072 385 527 45 


762 960 72 5018 60 460 534 745 63 850 6200 13 
38_89 447 595 610 715 20 79 88I 7135 65 295 462 
517 21 24 760 79 865 048 1016 23 354 410 580 
699 810 9116 44 308 12 499 545 610 746 SI1 75 
201 1084 353 237 62 64 418 © 529 35 63 73 © 


Nie ustawać w pracy... 


20-lecie Łódzkiego Klubu Lawn Tennisowego 


+ fil zająć pierwsze miejsce, bijąc 


Po 200% zł na N-ry 10072 10268 13995 14912 c 


„Polonja” wejdzie do ligi? 
E Niespodziewane zwycięstwo Czarnych, 
w $BĘE CIE ŁÓDZKIĄ COTE 


W Krakowie: Wisła—ŁKS 1:0 (1:0) Roze 
grany w Krakowie mecz ligowy Wisła —ŁKS 
zakończył się zasłużonem zwycięstwem Wisły 
która miała naogół więcej z gry. W pierwszej 
połowie Wisła narzuciła ostre tempo i uzyska 
ła jedyną bramkę meczu przez Artura. ŁKS. 
grał w tej połowie b. chaotycznie a atak wyka 
zał brax zrozumienia. Po przerwie Wisła na 
dal przeważa, jednak atak jej grał pod bram- 
ką ŁKS—u mało skutecznie, Również ataki 
ŁKS—u były niezbyt groźne, tak że wynik 1:0 
pozostał dla Wisły niezmieniony. Widzów 2 ty 
siące. Sędziował p, Krajcarek, 


W Warszawie: Warszawianka rozegrała z 
krakowską Garbarnia dwa mecze w sobotę ł 
niedziele W sobotę Warszawianka wygrała 


2:1 (0:0) Garbarnia mimo porażki grała b. do 
hrze i bvła zespołem lepszym. W dniu werorał 
szym. Warszawianka odniosłr ponowne zwy” 
"jestwo w stozunxu 5:8 (3:2) 

We Lwowie: Pogoń — Teeja 3:1 (3:0). 

sy Czarni Warta 1:0 (1:0) 

W Siedleseh- 92 nn — TProórt 3:6 (1:0) 

O WEJŚCIE: DO LIGI 

W Przemyślu. Polonia (Warszawa) — Po" 
lonja (Przemyśl) 5:8 (3:2) zasłużone zwycię 
stwo Polonji warszawskiej, 

W Lipinach: WKS (Wilno) Naprzód (1 
piny) 1:0 (0:0). Mecz rasyniógłj Sensacyjm 
zwyciestwo drużynie wileńskiej na obcym tere | 
nie z ogólnym faworytem Nanrzodu. | 

| 


— >> — 


Baznanii: 


występ 
łarowa 


pc przeszło jednorocznej przerwie Maksa St» 
który wykazał całkiem niezłą formę i potra 
w półfinala brata 
swego Jerzego 7:5, 0:1 4 w finale Ferstera. 

W grze pojedyńczej pań bezkonkurencyjnę była 
Jędrzejowska, zdobywając tytuł mistrzyni  Łodzi— 
bez wysilku, i bijąc w finale Pozowską 6:2, 6:1. 

W grze podwójnej panów pnra J. Stoiarow, Po- 
pławaki pokonała adęcydowanię Ferztera | Bratka 
6:8. 6:2, 6:1, 

W micie Jędrzejowaka, J. Stolarow zdobyli tytuł 
mistrzowski, bijąc Pozowską, Popławskiego 6:0, 8:5. 
Wśród juniorów specjelną klasę stanowił Bratek do» 
chodząc łatwo do finału, gdzię pokonał ambitnego t 
obiecującego Szęlna 0:1, 6:4. 


Wynik ogólny meczu jest dla Polski stosunko 
wo dobry 


TABELA 1 IGOWA. 


ź Grupa l, 
Klub sjer Pki St. br. 
1. Wisła 5 9 9:4 
2.. Pogoń 6 8 17:12 
3. Ruch z ń 15:12 
4Ł, K. S. 1 3 6:8 
5. Cracovia 3 2 8:8 
6. Legia 5 0 7:18 
Grupa I. 
Klub Gier Pkt. St. br. 
1. 22 p, p. 4 5 1:5 
2. Warszawianka 5 T 8:6 
3. Warta 5 5 12:8 
4. Czarni 5 4 9:40 
£. Garbarnia 6 3 12:15 
G. Padcórze 5 3 3:11 


ERDA E RI CYZTZO Z YZ T W ZOO ROZ 


Co zgotować jutro na obiad ? 
Zupa szczawiowa. 
Kotlet wieprzowy z buraczkami, sa- 
łatka z pomidorów. 
Kompot z jabłek. 


644 /58 861 938 11065 148 292 357 63 4% 554 
95 493 12401 641 13015 111 33 96 229 415 œ 
91 4047 57 80 34 97 389 404 12 500 647 862 
15122 81 31651 79 426 84 575 739 $45 16255 374 
458 952 17029. 3] 42 60 93 150 298 421 921 18150 
276 412 530 90 633 726 52 19005 111 43 279 433 
373 944 70 20044 138 279 524 604 764 813 74 99 
21003 34 143 390 556 99 614 74 769 814 92 931 
45 47 22189 220 39 43 314 48 57 404 25 568 652 
852 89 952 32108 24] 852 402 8 19 %4 550 752 
961 24027 36 53 98 154 56 351 59 402 79 854 57 
25323 520 620 71 72 768 850 26063 220 76 315 
74 906 24 46 27169 447 52 573 620 89 710 894 
372 84 85 447 571 168 85 29104 
60 602 726 978 85 30072 92 263 
639 75 752 98 976 31113 290 364 
700 902 32067 115 24 223 343 44 
708 806 74 93 33071 189 290 411 


922 28068 189 
34 89 354 557 
325 420 52 76 
%0 425 603 36 
17 544 699 9 


SO] 25 51 68 37007 50 57 73 207 55 702 83 
35200 98 432 515 60 30086 238 436 636 959 40071 
276 460 821 41134 325 82 420 68 675 722 44 62 
17 S74 914 52 66 70 42019 62 229 33 vć 300 2? 
30 38 247 600 8090 28 916 43028 44 99 105 30 57 
221 456 94 848 44038 59 240 6S5 866 45129 2%) 
369 96 97 518 643 712 50 97 ROS 13 25 31 04 
41003 85 102 9 374 408 67 520 704 50 47019 23 
BA DON 798 OOG ZANA A. 

49189 202 74 312 421 63 95 556 653 773 
563 69 86 924 30161 370 507 633 944 BIOTA 33 
97 156 73 225 44 54 87 44| 64 78 582 744 8% 
eo 161 211 26 82 425 5: 591 725 9II 
33053 207 427 544 46 74 670 723 54092 149 210 
38 427 E88 603 748 53 62 77 846 55125 458 98 
779 91 56226 97 520 997 57340 99 593 645 780 
856 982 58006 104 268 373 411 568 751 953 72 
9148 62 370 432 844 998 60004 33 39 100 224 
331 466 546 643 9% 745 955 60 61152 459 60 68 
daf „Ad 574 625 753 55 834 921 27 
3002 146 74 208 73 537 41 709 60 875 64023 25 
40 270 338 480 508 637 47 717 88 802 39 49 05) 
65097 101 227 34 40 45 350 503 58 78 772 883 
915 66083 100 33 92 206 10 313 60 67 56 228 613 
39 706 80 825 67068 109 45 277 304 497 535 670 
69138 75 266 323 540 607 848 69052 |94 239 57 


95 634 129 70308 755 936 91 71012 211 315 510 
676 831 5i 977 72023 R4 150 200 32 86 427 94 
569 647 728 46 73066 91 106 13 46 F5 211 50 63 
405 548 81 626 59 962 74065 253 349 77 431 78 
566 70 619 35 718 37 887 95 75024 176 288 452 
371 886 917 33, 


76008 141 54 320 70 467 517 824 75 79 01 
77242 81 304 60 405 582 08 652 S31 44 916 41 
78023 92 158 250 406 70 594 62] 761 869 79318 
70 442 525 767 80117 81 94 383 431 84 604 81016 
75 103 202 26 46 329 74 634 337 % 916 82224 
04 340 403 6 62] 9 987 83255 300 79 489 218 


Sport w kilku sio sa- 


(—) Naskutek zarządzenia PŹWN 
dc dnia 1 listopada wyłonione zostały dwa ku 
by ligowe, które mają uczestniczyć w dals- ye 
zawodach eliminacyjnych o spadek z ligi 
zmieniony został częściowo terminarz rozgi 
wek o mistrzostwo ligi, mianowicie: 
Warszawianka——Czarni z dnia 15610 na 1.11 
Czarni — Warsząwianka z dnia 29.10 na 1 


10: 

Warta — 22 Strzelec z dnia 29. 10, na 
1, 11 

Podgórze — 22 Strzelec z dnia 0. 11 ma 
29. 11- 


Warta — Warszawianka » dnia 5, 11, na 
29. 10, 
(—) W półfinałowym meczu tennisowym o 


drużynowe mistrzostwo Polszi między Legi 
(Warsztwa) a AZS-em w Pozy idu zwycirź; 
zdecydowanie Legja w stosunku 6:1. M. in 


w meczu tym 'Tłoczyński pokonał Bełdowskie 
go 6:0, 6:2: Warmińskiego 6:0, 6:1. Wittma: 
zwyciężył Warmińskiego 6:4 7:5 i Bełdowski 
go 6:0, 6:2, zaś para Wittman, Tłocryński p 
rę Warmiński, Bełdowski 6:4 0:7, W finale o' 
będzie się spotkanie Legji z Łódzkim Kluben 
Lawn Tennisowym. 

(—) W Brnie odbyły się wielkie dorocz 
wyścigi automobiłlowe p. m - „Massarykor 
Okruch” w którym mieli również startów 
Polacy Koźmianowa i Ripper, KRoźmianow 
nie startowała, natomiast Ripper w kategor 

czów lżejszych miał dane dzięki wspaniatł 
jeździe na zajęcie czołowego miejsca, jedne! 
wskutek defektu musiał na 2 okrążenia prze 
metą wyścię przerwać. W kategorji tej zwy 


ciężył Burgasson na Bugattim, W kategorii 
wozów cięższych zwycięży) Chiron. Wyścizi 
obfitowały w liczne wypadki. 

(—) W biegu  „Kurjera Poznańskiego 


który się odbył w dniu wczorajszym w Pozna 


nia na dystansie 4,5 kim. zwyciężył Hartlik 
(Stadłjon, Kr. Huta) w czasie 14-55 przed 
Nowakiem (Sck.) 

(—) W sobotę bawiła na Śląsku drużyna 


pithi nożnej Gedanji z Gdańska, która w s0 
botę spotkała się £ ligowym Ruchem w 
Sosnowcu. Wynik brzmiał remisowo 8:8 (2:2) 
W dniu wczorajszym Ruch rozegrał rewnnże 
wy mecz z Gedanją w Wielkich Hajdukach i 
zwvcieżył 8;1 (1:0). 

Z innych meczów rozegranych na Śląsku ra 
notować należr zwycięstwo „Śląska” nad IFC. 
w stosunku 3:0. 


|Co nas po pracy rozweseli? 


Węgrzy lepsi... FERRE 


Wczorajsze sensacje w Król.-Hucie. 


Międrypaństwowy mecz lekkoatletyczny Wg, 4x200 m. 1) Węgry 1.30,8 przed Polską 1-315, 


Teatr Miejski (Scala) — Firma. 

estr Kameralny — Rozkosze ojcostwe 

Teatr Popularny — Polska krew, 

Teatr Geycra — Towatzysz Pancerny, 

Alhambra — Dwaj panowie D. 

Adria — Jego skseclencja subjekt, 

Casino — Ostatnia carowa, 

Corso Maski dr. Fu Manczu. 

Czary — Romeo i Julria. 

Capitol — Wyspa dr. Morrean, 

Grand „ Kino — Pożegnanie z bronią 

Luna Młodość na zamówienie, 

Metro — Jego ckscelencja subicki. 

Palace — Zgubny czar. 

Przedwiośnie — Liljanka chce się rozwłełć. 

Rakieta — Czar jej oczu, 

Stylowy — Pod twoję obronę. 

Sztuka — Mężczyźni w jej życiu. 
WINSZUJEMY. 

dutro* Januarjuszowi: 

Wschód słońca 5,14. 

Zachód — 17.48, 

Długość dnia 12.34. 

Ubyło dnia 4.11, 

Tydzień 38. 


ZATELEFONU] ZARAZ 
Nr. 102-28 lub 102-29 


a otrzymywać będziesz „Echo“ 

do jutra w domu, Prenumerat: 

zamawiać možna poczynając © 
każdego dnia miesiąca. 


4 

5 683 807 991 86457 545 % 828 72 S; 
352 488 720 80 850 85119 329 503 83 622 47 
89002 290 424 47 77 541 82 722 S44 72 
90005 96 280 3% 26 34 70 673-750 00 850 
61 99 01195 553 659 848 937 92021 31 150 
47 331 566 871 R9 93031 84 03 135 47 505 7 
630 62 94180 210 418 734 994 95023 41 180 2 
"O 318 456 519 22 72 644 75 RBO 96244 453 * 
67 606 700 10 76 814 30 90 07054 138 68 65 « 
206 10 15 309 79 655 726 47 SO3 98050 133 
327 45 67 $0 576 762 99122 %0 74 410 0 
868 908 24 100109 232 445 523 60 66 614 724 * 
532 101002 40 484 584 605 872 913 82 102003 
159 240 643 £98 936 56 30 103535 660 770 71 
104010 19 34 79 229 348 550 689 92 723 832 7 
105000 35 52 259 78 360 89 415 78 95 545 50 74 
%04 6 178 317 578 6890 765 827 92] 59 107% 
6 22u 480 664 91 937 103142 47 648 819 10007 
37 63 160 96 205 12 47 50 304 411 19 86 617 ? 
30 789 810 901 110092 178 267 71 300 70 07 
95 111179 632 41 720 810 55 937 112000 165 7 
E59 668 79 113204 330 53 424 47 641 835 


114504 76 646 57 701 966 115123 % 34 27 
476 512 79 701 862 116050 206 34 500 651 77 
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92 803 924 115006 156 205 330 426 530 629 A 
804 921 81 110144 455 673 706 12 814 982 120% 
151 352 711 808 21 9%1 91 121031 37 73 202 1: 
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519 51 644 726 52 12630 487 535 GIN 719 73 S5E 
95 64 128100 381 5559 ©% 
404 96 501 23 689 0909 01 
751 873 80 920 75 131203 
32192 302 475 552 626 45 703 824 
R9 115 60 801 9 75 947 33 
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881 92 135014 49 114 200 525 651 742 986 136107 
256 70 337 44% 560 643 774 814 52 137017 223 
82 314 71 660 766 138070 06 134 209 366 84 53h 

653 86 749 70 99 026 87 95 139103 18 78 w 
609 724 50 140143 74 83 510 55: 
1221 603 855 142001 105 252 
913 15 82 143099 -157 60 278 
518 651 837 913 24 144286 400 622 
913 145084 242 91 351 492 702 87 95? 
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oz m 350 92 52 667 882 99 148008 39 13. 

495 515 36 711 48 875 958 30 95 140150 R 
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Haiti, San Domingo 


Biuro. Geograficzne Stanów  Zjedno- 
ezoiłych wydało rozporządzenie, na 
mocy którego zmienia się nazwę wy- 
spy Haiti na Hispaniola. Wyspa ta sta- 
rowi terytorium dwóch republik: Hai- 
ti i San Domimgo. Małe te państwa 
znajdują się pod protektoratem Stanów 
Ziednoczonych. 

Amervkanie tłumaczą nadanie tej 
nazwy trudnościami, jakie sprawia dla 
poczty częste mylenie adresów do miej 
scowości jednej republiki z druga. 
Chcąc to znieść, a uważając się za rzą 
dzących temi tervtorjami, 


] zmienili nazwę. 

Zamiast Haiti į San Domingo będzie 
Hiszpaniola. Okazuje się jednak, że na- 
zwa ta była używana dawniej na okre- 
ślenie wyspv. Byłoby to więc tylko 
przywróceniem starej nazwy. 

Obawiać się jednak należy, czy 
świat uzna tę nową nomenklaturę i za 
stosuje się do zmiany. W przeciwnym 
bowiem razie, do dwóch istniejących 
nązw przyłączy się trzecia. Wywoła 
to jeszcze większe zamieszanie. Haiti, 
San Domingo czy Hiszpamiola?.. 


— 


Maślanka i czosnek HSM 


NEK Środkiem chroniącym przed zarazą 


Nieszczególne warunki sanitarne, ja- | sądy, 
kie panowały w średniowiecznych mia 
stach, sprzyjały wielkim epidemjom. 


Wielu ludzi zwłaszcza zamożniej- 
szych opuszczało miasto, Jako środek, 
chroniący przed zarazą, zażywano drja- 
Jak wyglądała ulica średniowieczne- | Kiew wenecką, a służbie podawano wód 
go miasta najlepiej świadczyć może de- 
klaracja, złożona w roku 1318 przez księ 
ży w Frankfurcie którzy przyrzekli 
przybywać na święta do katedry tylko 
wtedy jeśli „pogoda i bruk miejski | 


| obficie środki przeczyszczające, 


na to pozwolą“, 
i 


W roku 1364 rada miejska w Krakowie 
surowo zakazała oblewania przechodniów 
przy wylewaniu nieczystości z okien | 
(autentyczne) a rada miejska frankfurcka 
uchwaliła w roku 1553, że biegające wol | 
no po ulicach miasta psy i świnie 


mają być zabijane, 


Wywożenie śmieci niemal nie istniało, 


Aby dobrze zrozumieć zawiłe sto- 
Toteż gdy na miasto padła zaraza | Sunki chińskie, ich oryginalne pojęcie 
niewielu mieszkańców uchodziło z ży-| uczciwości, absurdalnie interpretowa- 


|ne prawo honoru i obowiązku, należy 
| Frzedewszystkiem wyczuć, całkowicie 
wchłonąć, a następnie zrozumieć  głę” 
boki sens dwóch wyrazów: „ratunek o 
blicza*. 

Przeciętnie „ludzkość“ tracąc mają- 
tek,.sławę, lub życie, wypadek taki 


ciem. Ta smutna rzeczywistość dodawała 
energji ówczesnym władzom miejskim, 
które z pojawieniem się epidemji wy- 
dawały szereg naogół słusznych zarzą- 
dzeń. Oto niektóre z nich: 

Napitki i schadzki u karczmarzy i 
szynkarzy znosi się, Wspólne urządzenie 
łaźni ma ustać w zupełności Zmarli ma- nazywa nieszczęściem. 
ją być chowani poza miastem. Z ulic| Chiny mają jeszcze jedno większe nie 
należy wywieźć szczęście, to stracić „oblicze“. Okre- 
Ślenie powyższe, li tylko naturalnie w 
przybliżeniu, wyjaśnia czytelnikom 
zwrotem podobnej natury, używanym 
przez nas „utracić pozory“. Dla Chiń- 
czyka jest to rzecz pierwszorzędnej 
wagi, powtarzająca się ciągle i stale, 
we wszystkich klasach ji sferach, we 
wszystkich sytuacjach i wypadkach, 
rzecz konieczna, bez której rdzenny stu 
procentowy Chińczyk, życia nie rozu- 
mie, Zachować „oblicze“ albo „ratować 
nblicze”, to nie jest ani ratować honor, 
ani ratować sławę. ani godność osobi- 
słą, to jest „to“ wszystko razem 
wzięte, plus jeszcze to coś, co się na to 
określenie składa, a nie da się ująć 
żadnym wyrazem. 

Przytoczymy tu parę przykładów. 

Wysoki dostojnik chiński Pan Ling. 


błoto, śmieci i brudy, | 


Usunąć świnie z ulic i placów. Zakazułe | 
się rzeźnikom bić w mieście dla uniknię 
cia odoru. Nie pozwala się przedawać 
słarzyzny. Zakazuje się sprzedaży grzy- 
bów i jarzyny, Kazania w kościołach od- 
kłada się”. 

Zygmunt II] tak pisze w roku 1591 do 
radców krakowskich: 

„Żebyście we wszystkich tych do- 
mach zapowietrzonych, rzeczy zarażo- 
nych ruszając, znowu tego jadu nie wzmo | 
enili rozkazujemy W. waszym, żebyście 
we wszystkich domach wszystkie rzeczy, 
szaty gdy mrozy albo pogoda będzie, 


rozwieszać kazali... 


rzeczy podłe i małej ceny palić się mo- 
dą... koniecznie w tem pilność czyńcie, 


ab ię w każdym do zapowietrzo* | ; ; 

aby dfi watów | alina Ya był zaproszony na wieczór do posel- 

E e, i Eaei Li ich ludziom tym | StWa Amerykańskiego; nadaje mu to 
ESSIE. '| niezwykłe „oblicze“, lub np.: Pan 


którzy zjadą. ruszać przyjdzie” 


Tchen miał u siebie na obiedzie dyrek- 
tora „Britisch Banku“, to mu daje 
bardzo duże oblicze. 

Należy przytem pamiętać, że ci pano- 
wię nienawidzą Anglików i Ameryka- 
nów. Mniejsza z tem, byleby tylko być 
traktowanym przez nich należycie i na 
równi, jest to dla nich łaską i zaszczy 
tem, a przez to nadaje im ogromne „o- 
blicze”. 

Jeśli ja naprzykład wypędzę mego 


Zbliżanie sie zarazy zapowiadali woź- 
ni przy odgłosie trąb. Spoczątku od- 
prawiano błagalne nabożeństwa potem 
zamykano kościoły, zalkazywano wycho- 
dziś z domu, wojsko wyprawiano poza 
miasto, zakazywano handlu, zamykano 
TIRE OPZZ WOZY ZI TREK ARK SIE S 


Tępcie nauchy— 


roznosicielki zakaźnych choróbl 


Pierwsze manewry w Irlandji. 


yar "e 
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Oddział piechoty irlandzkiej w rynsztun ku bojowyn na manewrach wpobliżu 
Dubliow. Są to pierwsze manewry armji irlandzkiej od czasu ogłoszenia nieza- 
wisłości, 


Redaktor naczelny; Franciszek Probst, 


OGIO Ą; WWW WIWE ZLA AŻ TORA) 
|Czy Hispaniola?|-— 


Przyszły mistrz. 


kę z gożdzikami i cynamonem, ubogim Piękny skok młodocianego jeźdźca na 
zaś maślankę i czosnek, wreszcie brano | zawodach w południowej Anglji w któ- 


rych mogla brać udział wyłącznie mło- 
dzież poniżej lat 12. 


boy'a za jakieś ważne przewinienie, na 
pewno nie zechce mnie opuścić i prze- 
prosi pokornie, ale o ile tylko pozosta- 
wię go nadal w mej służbie, chociażby 
przez parę dni tylko, mój boy zawini 
powtórnie w ten sam sposób i przyj- 
dzie do mnie, żeby mj zapowiedzieć, 
że odjeżdża, bo mu praca u mnie 
nie odpowiada. 

Porzucić posadę ż własnej woli, jest to 
„uratować oblicze". Gdy umiera czło- 
wiek pewnej rangi į stanowiska, a zu- 
pełnie ubogi, wdowa i dzieci zadłuża- 
ją się u wszystkich krewnych. byleby 
tylko pochować go możliwie najwspa- 
nialej, a potem chociażby umrzeć z gło 
du i nędzy. Ha trudno, to będzie przy 
szłość, ale w chwili obecnej „oblicze” 
rodziny zostało uratowane. 

TE E DDA A | "DBA Z KZ 


Podsłuchane. 
DOWÓD, 
! Marcin Szpilrajm spotyka swego Ser 
aecznego przyjaciela Salomona Szcze 
cinowera, 

— Serwus, Salekl Co u ciebie sły- 
chać ? 

— 0j, powiadam ci, 
Straszne zmartwienie. 

— Co jest? 

— Zona mnie zdradza. 
„ — Co tv nie powiesz? Skąd wiesz? 
Ziapałeś ją in flagranti? 

— Zaraz in flagranti? I 
pewność... 

— W jak; sposób? 

— Wczoraj wieczorem  zatelefonó- 
wała do mnie do biura i jak ia spyta- 
łem co robi. to mi odpowiedziała, że le- 
ży w łóżku! 

— No to co za dowód? 

— Jakto co za dowód? Przecież u 
nas w domu wcale niema tciefonu!... 


W OGRODZIE BOTANICZNYM, 


Jakaś wycieczka z prowincji zwiedza 
Ogród Botaniczny w Warszawie, 

— A tutaj proszę państwa — objaś- 
nia przewodnik — widzimy niezwykle 
ciekawą roślinę. Jest to tak zwana prze 
tacznica okólnikowa, która rozmnaża 
się zupełnie bezpłciowo... 

Z gromady rozlega się piskliwy gło 
sik kobiecy: 

— Ojej! Jabym umarła z nudów!... 


ZŁOŚLIWA, 


Mąż: — Powiedziałaś Zosi, że się nie 
wychodzi zamąż za pierwszego lepsze- 
go osła który ją o to prosi? 

— Żona: — Tak. 

Mąż: — A ona co na to powiedzia- 
ła? 

Żona; — Powiedziała, że ja przecież 
wyszłam za ciebie. 


JEDNAK MU LEPIEJ, 
Młoda wdowa przywołuje 


Marcin, mam 


tak mam 


podczas 


seansu spirytystycznego ducha swego 
męża, 

— Czy jesteś szczęśliwy najdroż- 
szy? 


— Niezupełnie, ale lepiej mi teraz 
niż przy tobie, 

— Więc jesteś w raju? 
Nie. W piekle! 


Qdbko w drukarn: Wladysiaw: Stypulkowskiegą 
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Jeden z wielkich magazynów Detroit za 
inicjował handel wymienny artykułami mię 
dzy wsią a miastem, W magazynie tym 
producent wiejski za wytwory swego gospo 
darstwa otrzymać może potrzebne mu pro 
dukty przemysłowe. 

Oto przykład jak wygląda tuka średnio- 
wieczna tranzakcja — farmer przyjeżdża 
do miastà z zamiarem kupna ubrania i obu 
wia, na sprzedaż ma natomiast dajmy na 
to wieprza, Otóż m 500 funtów żywej wa- 
gi wieprzowiny dostać on może 

3 ubrania dla chłopców, 
jedno dla dorosłego mężczyzny, 
pary obuwia. Podobnych 


oraz trzy 


(Ubranie i buty za wieprza. Eu. 
Handel wymienny w Ameryce 


przy handlu zamiennym zajść może 
prosta nieskończona ilość. 

Drogą tą producent wiejski znajduje łu 
twy zbyt dla wytworów swej pracy, fabr) 
kant miejski rozszerza szeregi swych nabyy 
ców © znuczny procent ludności wiejskie: 
która uboga zazwyczaj w płynną gotówkę 
ułatwione ma w ten sposób zakupy, 

Powrót do dawnych przestarzałych 
metod handlowych wydaje się w dobie obes 
nej zjawiskiem wręcz paradoksalnem, 

a niewątpliwie posmak sensacyjności m: 
fakt, że metody te stosowane są w krs 
jn najnowocześniejszego bussinesu — An“ 


rzece 


kombinócyj | ryce, 
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Zamurowany niewolnik. 


Przy pracach wykopaliskowych. 
dokonywanych przez ekspedvcie 
archeologiczną w okolicach Bagdadu. 


natrafiono na blok fundamentowy. 
którego wnętrzu. po rozbiciu. 
znaleziono szkielet ludzki, 


w 


Po chińsku „ratować oblicze”, po polsku „zastaw się, a nie daj się”. 


lzy zgadzacie się ną ścięcie głowy! 


N Oryginalne pojęcia honoru w Państwie Środka. EHIENEEE 


Dalej np. Chińczyk X. czuje niena- 
wiść do Y, Przez długi okres czasu sta 
rał mu się szkodzić wszelkiemi sposo 
bami, a sąsiedzi przyglądali się tej 
walce, Niestety napróżno, nic nie było 
w stanie zrujnować, zniszczyć i zgnę- 
tić przeciwnika. Wtedy X. wyczerpu* 
ie ostatni sposób ratunku. W dzień 
świąteczny, staje przed domem wroga, 


zbiera dokoła siebie przechodniów, 


i przeprasza Y. publicznie za krzywdy, 
które mu wyrządzał, a następnie pew 
nem posunięciem noża po krtani odbie 
ra sobie życie. Zginął coprawda, ale 
wróg jego „utracił oblicze“ a to jest o 
wiele gorsze. 


Policji chińskiej nie udaje się złowić 
niebezpiecznej szajki bandyckiej, któ 
ra jest postrachem okolicy. Co robi 
wówczas chińska służba  bezpieczeń- 
stwa? Wyszukuje kilku zgłodniałych 
nędzarzy i czyni irm następująca propo- 
zycię: „Czy zgadzacie się 

mieć ściętć głowy? 


jeżeli tak, to będziecie pochowani w 
ładnych trumnach, z należnym cere- 
monjałem, wdowom waszym i dzieciom 
zabezpieczymy byt na przyszłość, a sy 
nowie wasi będą mogli oddawać cie- 
niom swych przodków hołd i kult, na- 
leżny ich pamięci*. Najczęściej propozy 
cja taka zostaje przyjęta. Fałszywi ban 
dyci są prowadzeni z wielką pompą 
głównemi ulicami miasta, a na przodzie 
rochodu niesiona jest tablica, na której 
wypisane są wszystkie 


przewinienia i zbrodnię 
złoczyńców, 


za które giną, Umarli coprawda. ale 
„Oblicza“ ich i ich rodzin, zostały ura- 
towane. Jednocześnie zaś zostało ura- 
towane i „oblicze“ policji, gdyż nie mo 
że być już ona posądzona o nieudolność 
w wykonywaniu swoich obowiązków. 


E „„CABILOŃSKA” ZEMSTA, 


bez czaszki. Zamurowanie danego osob 
mika, jak nietrudno było stwierdzić. do- 
konane zostało w ten sposób. że pod- 
czas gdy całe ciało wtłoczone zostat 
w zaprawę wapienną budowanego ml 
ru głowa wystawała na zewnątrz. 

Nie ulega wątpliwości. że w dany 
wypadku loch piwnicy był sceną po” 
twornej kaźni. której poddany został 
jeden z niewolników. Położenie, w ja“ 
kiem szkielet znaleziono, wskazywało. 
że zanim Śmierć uwolniła  delikwente 
od mak i cierpień. tenże czynił rozpa* 
czliwe wysiłki wvdostania się z szyb: 
ko schnącej zaprawy murarskiej, w któ 
rej miał bvć 


żywcem pogrzebany. 


Po zamurowaniu lochu, zbudowanc 
nad nim piętrowy dom, zamieszkały o 
statnio na dwa wieki przed nar. Chr. 
Budowle wznoszone w owych czasach, 
odznaczały się nader grubemi murami. 
dochodzącemi do dziesięciu stóp, tak. 
zę wmurowanie w nie istoty ludzkie 
było zupełnie możliwe, to też w wielt 
wypadkach lochy piwnicze służyły z% 
miejsce chowania zmarłych, przeista- 
czając się w pewnego rodzaju domo- 
we katakumby cmentarne, 

W lochu odkopanym przez archeo” 
logów. opodal kamiennego zrobowok 
nieszczęśliwej ofiary, znaleziono szcząt 
ki 

różnych ozdób kobiecych, 
z czego uczeni wnoszą, że przy egze- 
kucji obecna była kobieta, mniewątpli- 
wie władczyni życia i śmierci owego 
katowanego niewolnika, pastwiąca się 
widokiem cierpień delikwenta. Stąd już 
nietrudno odtworzyć przebieg. ponurej 
tragedii: Można pani zapałała miłością 
da przystojnego niewolnika, którego 
jęła darzyć swemi łaskami i obiecując 
mu późuiej wolność, o ile w oznaczo” 
uym czasokresie pozostanie jej wier 
nym. (Takie wypadki „łaski pańskiej” 
w starym Babilonie nie należały pono 
do rzadkości). Niestety. serce pociąznę: 
la młodzieńca 
w inną stronę, 

ztamał dane swej władczyni przyrzecze 
me — no 1 niestałość swa musiał w 
straszny sposób odpokutować. 

Szczęście. że w dzisiejszych cza“ 
sach, zazdrosne kobiety nie mają moż: 
ności mścić sie w sposób „babiloński” 
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SHAMPOONŃ DRA LUSTRA 
tak do ustalenia koloru jasnych i ciemnych wło. 
tów, jak i rumiankowy do pojaśnienia blond wio» 
tów stanowig dziś jedyne preparaty ficieniczne 
do mycia skóry głowy i włosów, Działają zepo 
hieguwczo przeciw łupieżowi, wypadaniu i marnic» 
niu włorów. Zmiany | spieiadh bywają często wy 
woływane myciem głowy zspomocą mydła, 


Odjazd na Kubę! 


Amerykańscy żołnierze odjeżdżają do portu wojennego, skąd okrętem udadzą się na 
Kubę. Ameryka coruz wyraźniej przygotow uje się do zbrojnej interwencji na niespo 
l kojnej wyspie, 


- 
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Za wydawnictwo odpowiada- Władysław Stypułkowski. 


;„Romaą Furmański, 
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Wszy: 
silne 

punki 
czorn 
międz 
demo 
żyć si 
wska: 
przed 
wej. 
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